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Przegląd Polityczny.
Izba deputowanych wiedeński ćj Rady państwa 

uchwaliła już w trzeciem czytaniu nowellę do u- 
stawy wojskowej większością blisko 40 głosów; 
ale zapisać warto, że w trzeciem czytaniu cała 
lewica głosowała przeciw nowelli, podając za 
powód, że ta nakłada nowe na ludność ciężary, 
co ,jak  wiadomo, prawdą nie je s t,  bo jakkolwiek 
w dwóch lub trzech przepisach może być dla pe­
wnych warstw uciążliwszą, jednak w ogóle dą­
żeniem jćj jest przynieść ulgę w powszechnej służ­
bie wojskowćj. Korona, większość Izby i rząd pra­
gnęli tych zmian, a te trzy czynniki dość dają rę­
kojmi, iż nowella nie spowoduje ani ucisku, ani 
ciężaru. Lewica chce w ten sposób zyskać sobie 
popularność u ludności, która przecież nie zapo­
mniała, źe ustawa dotkliwa , która teraz zmienio­
ną została, przyszła właśnie do skutku wtedy, 
gdy kwitnęły rządy lewicy.

Od kilku dni obie Izby Rady państwa odbywa­
ją  i to prawie równocześnie posiedzenia, co t po wo­
dowało, że onegdaj musiał być zmieniony porzą­
dek dzienny w Izbie wyższćj i że niespodziewa­
nie przyszła na stół Izby sprawa kolei transwer­
salnej galicyjskićj, która, jak  już wiadomo, jedno­
myślnie bez dysku8yi uchwaloną została. Spodzie­
wają się, że jeszcze przed świętami przyjdzie 
w Izbie wyższćj pod obrady kwestya rozdziału 
uniwersytetu czeskiego. W kołach deputowanych 
słychać, jak  donosi Presse, że jutro odbędzie się 
ostatnie przed świętami posiedzenie Izby niższćj, 
lecz Izba wyższa jeszcze w przyszłym tygodniu 
kilka odbędzie posiedzeń, co właśnie obudzą na­
dzieję, że sprawa uniwersytetu czeskiego zostanie 
załatwioną przed świętami. A istotnie sprawa ta 
zbyt długo się przewleka.

Skończyły się wreszcie wczoraj dwudniowe roz­
prawy Izby deputowanych nad wnioskiem Herb­
sta względem wybrania komisyi dla rozbioru od­
powiedzi rządu na interpelację o Liinderbank. Po 
bardzo zawziętych zaczepkach rządu upadł wnio­
sek Herbsta, ale tylko równością głosów, gdyż za 
i przeciw głosowało 151 członków Izby.

Tak sprawa rzeczona, jak  również pożar teatru 
były i są jedynie bronią centralizacyjnej opozycyi 

rzeciw rządowi. W  tej ostatniej sprawie rządowi 
rzypisuje opozycya winę nieszczęścia, jak  gdyby 

jego dziełem była obowiązująca dotąd organ i żacy a 
policyi bezpieczeństwa, która pozostała po da­
wnych rządach. To też prażska Politik  w arty­
kule wstępnym pisze o zużytkowaniu przez lewicę 
pożaru na cele polityki swej. Podburzanie ludu, 
drażliwa dyskusya w parlamencie i w Radzie miej­
skiej usiłują zwalić na ministrów nie tylko odpo­
wiedzialność za pożar, ale nawet obwiniają ich o 
obojętność. Wczoraj zamieściliśmy oświadczenie 
Gaz. iciedeńskiej przeciw rozsiewanej kłamliwie 
pogłosce, jakoby ochmistrz dworu cesarskiego po­
winszował dyrektorowi spalonego teatru, że nikt 
w ogniu nie zginął, a w doniesienie to wm ieszano  
nawet samego Cesarza. Politik w artykule pomie- 
nionym grozi lewicy, że w razie obalenia gabi­
netu., władza przejdzie w inne ręce , „w ręce 
silne11, które nie będą miały względu na stron­
nictwa, ale hasłem ich będzie jedyniei salus rei- 
publicae. Jest to pogróżka rządów^ militarnych. ^

Minister Dunajewski u zyskał zmiany w ugodzie 
z Węgrami, które dozwalają zaprowadzić też ko­
rzystne zmiany^ dla krajowego przemysłu naftowe­
go w ustawie o podatku nauowym. Cło webodo- 
we od zagranicznych olejów mineralnych będzie 
podwyższonem, przez co przemysł nasz krajowy 
dozna stosownej opieki,a w akcyzie na naftę za­
prowadzone będą częściowe ulgi.

Goniec urzędowy petersburski donosi: Gdy oka 
zalo się, że zamach na jenerała Czercwina wy 
konany został z pobudek politycznych , przeto 
śledztwo w tej sprawie zostało przyspieszonem i 
sprawca Mikołaj Martinów po ukończeniu śledztwa 
stawiony został przed sąd wojenny. W powyższem

doniesieniu uderza zamilczenie o wykonawcy za­
machu Sankowskim czy Senkowskim, który, jak 
wiadomo, zeznał, iż namówiony został przez Mar- 
tinowa.

Berlińska Post zwraca uwagę, żc nowy poseł fran­
cuski w Petersburgu hr. Chaudordy należał dawniej 
do partyi monarehicznej i był zwolennikiem polityki 
księcia Decazes, która polegała na przymierzu Francyi 
z Rosyą, tak dalece, iż nie taił się on nawet z tą 
dążnością na konferencyi w Konstantynopolu w r. 
1876, utrzymując ścisłe stosunki z jenerałem  Igna- 
tiewem. Znajdzie on przeto dobre przyjęcie w Pe­
tersburgu, ale może narazić Francyę z innej strony 
zbyt wybitną przyjazną sympatyą swoją dla 
Rosyi.

W francuskiej Izbie d e p u to w a n y c h  próbowano
stworzyć partyę środkową między unią repu i- 
kańską a skrafną lewicą, któraby bezwzg ę 
wspierała Gambettę. Przybrała ona nazwę „rady­
kalnej lewicy11. Dostrzedz bowiem można pewne 
osłabnięcie partyi Gambetty, na co już S><‘t .
cal uwagę, a Republ. frang . chłoszcze lewicę, że 
dotąd przez sześć tygodni, odkąd Izba j >
nic nie zrobiono. ., , h-

Minister wyznań Bert rozesłał Okoinik do i 
śkupów, w którym przypomina im z powou y 
jazdu ich do Rzym u, wyszły już z użycia_ przes- 
pis konkordatu, który zabrania im wyjeżdżać za 
granicę dyecezyi bez zezwolenia rządu. p
z Grenobli Fava oświadczyć m iał, że nrn poddaje 
się temu przepisowi. Rząd zamierza pozwae go 
przed Radę stanu. .

Proces wytoczony przez pełnomocnika trancu- 
cuskiego w Tunisie Roustana Rochefortowi, który 
go w U Intransigeant oskarżał o przedajnesć i wy­
zyskiwanie swego stanowiska, obraca się przeciw 
oszczercy, wszyscy bowiem dyplomaci francuscy 
i ministrowie wyrażają się o Roustame bardzo 
przychylnie, a świadkowie dowodowi Koeheforta 
zamiast oddać mu usługi, na jakie liczy}» wystę­
pują przeciw niemu i obwiniają go o przytaczanie 
kłamstw. Proces ten, * który zapewne sko iczy się 
skazaniem Rocheforta, ciężką porażkę stanowić 
będzie dla stronnictwa nieprzejednanych, stanow ­
czość bowiem, z jaką zarzuty podnosił Rochefort 
i zastawianie się osobami używającemi pewnój po­
wagi, a które teraz w procesie zadają mu kłam, 
dawały jego zarzutom pozór prawdy. Z tego więc 
powodu proces ten ma znaczenie ponnezne.

Kolumna jenerała Forgemola, która wyruszyła 
z Tebessv w Algieryi, przebyła cały południowy 
Tunis i przez Kaiiuan i Gaesę wróciła 13 b. m. 
z jenerałem Saus ier .do.-Tfiheaay. nie 
żadnego oporu; wszem mieszkańcy zapewnia:i 
ją wszędzie o swoich pokojowych zamiarach. J e ­
dyne pokolenie llam m ana, które jeszcze stoi p^d 
bronią, nie wychyla się z poza Schotts,^ będąc trzy­
mane na wodzy ruchomemi kolumnami frajicuskie- 
mi. Sądzą jednak, iż pokolenie to podda się, aby 
mogło wrócić do swoich siedzib.

Nowo utworzone w Anglii stowarzyszenie opie­
ki właścicieli ziemskich w Irlandy i, odbyło we 
wtorek meeting w Londynie w Mansion-house. 
W zebraniu tem wzięli udział członkowie parla­
mentu i wiele osób używ ających powagi. Ks. Sou­
therland wniósł rezolucyę, którą przyjęto. Glad­
stone zawiadomił zebranie telegrafem, iż podziela 
myśl stowarzyszenia. Okazuje się, iż rząd nie 
mając środków zabezpieczających właścicieli, mu­
si im samym zostawić obronę własną.

Katolicki biskup w Salford wyraził się nastę­
pnie o misyi Erringtona do Rzymu: Errington 
jest wprawdzie umocowany przez rząd angielski 
do prowadzenia układów, ale nie posiada urzędo­
wego charekteru. Rząd włoski jest o tćj misyi 
uwiadomiony przez posła sweg:o w Londynie i 
poczytuje tę m isję za dogodną i mogącą ułatwić 
porozumienie się jego z Watykanem.

Z Belgradu donoszą do Pol. Corr., że wiado­
mość odebrana o wrażeniu, jak ie  pierwsze zetknię­
cie się z hr. Kalnokim zrobiło na pośle ks. serb­
skiego w Wiedniu K rystyczu, sprawiła wielką 
radość w kołach rządowych serbskich i obudziła 
przekonanie, że węzły przyjaźni zawiązane za po

przedniego ministerstwa z mocarstwem sąsicdniem 
staną się za rządówjp. Kalnokiego jeszcze ściślej­
szemu

Rząd serbski zamierza urządzić w Belgradzie 
giełdę zbożową i towarową i zaprowadzić mono­
pol soli.

Sekretarz stanu spraw zagranicznych w gabine­
cie washingtońskim Blaine podał się do dymisyi; 
następcą jego jest, jak  już donieśliśmy, leeling- 
huysen. Posądzają Blaina, że usunął się od steru 
dla tego, iż zamyśla w przyszłych wyborach za lat 
cztery stanąć jako kandydat na godność prezyden­
ta Unii.

Korespondencya dyplomatyczna, przedłożona 
kongresowi amerykańskiemu pod względem Chili, 
obejmuje pismo sekretarza stanu Blaine do posła 
Unii w Limie Hurlbuta z d. 22 listopada, w któ- 
rem wyraża niezadowolenie swoje z odpowiedzi 
Hurlbuta, danej sekretarzowi dyktatora Pieroli. 
Gdy Hurlbut zawsze jeszcze uwierzytelnionym 
jest przy rządzie prezydenta Calderona, przeto 
odpowiedź jego może być błędnie tłumaczoną, a 
mianowicie t a k , jakby Stany Zjednoczone uznały 
Calderona prezydentem za to, że postanowił nie 
odstępować na rzecz Chili żadnej piędzi ziemi. 
Nagania dalej Blaine umowę zawartą z Caldero­
nem względem odstąpienia Stanom Zjednoczonym 
zakładu morskiego w zatoce Climbote. Odstąpienie 
to nic jest w porę. Ujęcie Calderona i zwinięcie 
jego rządu przez Chilijczyków jest w oczach Blaina 
niepojętem. Zwraca on uwagę Hurlbuta, że jest 
ciągle jeszcze posłem przy Calderonie. Inne pi­
smo Blaina do posła amerykańskiego w Peruwn 
nadmienia, że trudno pojąć, jak  mogło Chili za­
poznawać usposobienie Stanów Zjednoczonych. 
Blaine ma nadzieję, źe skoro fakt uwięzienia Cal­
derona stanie się wiadomym, zniknie podejrzenie, 
jakoby znaczyło ono danie odprawy Stanom Zje­
dnoczonym. Osobny poseł amerykański wysłany 
został do Chili z poleceniem zbadania, ażali naj­
świeższe wypadki nie miały pozoru zerwania sto­
sunków Chili ze Stanami Zjednoczonemi. Blaine 
mówi w końcu, że przed przybyciem specjalnego 
wysłannika nie uczyni żadnego kroku, któryby 
mógł obecne zawikłania jeszcze bardziej splątać.
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(§§) Kiedy niedawno w osobnym liśc e wykaza 
łem, że w sprawie powieszenia Unii lubelskiej 
Matejki w gmachu sejmowym, Wydział krajowy 
nietylko nie postąpił sobie nielegalnie lub nielojal­
nie, lecz owszem wybrał drogę jedynie dlań mo­
żliwą wobec dwukrotnej uchwały Sejmu, odpowie- 
dziauo mi na to tu ta j, że nad Wydziałem stoi 
Sejm, więc jeśli pierwszy nie usłucha przedstawień, 
kraj zwróci się do drugiego. Była to odpowiedź 
bardzo trafna i zgodna z moją konkluzją, bo sam 
tak powiedziałem, że jeżeli Sejm zmieni swoje 
postanowienie, Wydział krajowy, jako jego organ 
wykonawczy, ściśle spełni otrzymane polecenie. 
Zdawało się tedy, że sprawa weszła na dobrą 
drogę, a ponieważ, jak  sami pisaliście, p. Marsza­
łek osobiście nietylko nie był przeciwny zawie­
szeniu obrazu w sali sejmowej, lecz nawet ujmo­
wał się za tem już jako poseł, więc wszyscy mal­
kontenci mieli jasno wskazaną drogę postępowa­
nia. Tymczasem stało się inaczej, wznowiono spra­
wę i to po adwokacku : jedni występują z kode­
ksem cywilnym w ręku, drudzy z wielkiem nama­
szczeniem cytują dewizę Bismarka o sile przed 
prawem idącej itd. itd. Na argumenta adwokackie 
nie będę szczegółowo odpowiadał, bo mój poprze­
dni list* stanowił wyczerpujący wywód prawny 
o tej kwestyi. W ogóle nie będę się wdawał w ża­
dną polemikę, lecz tylko powtórzę dla przestrogi, 
że w ten sposób malkontenci nie zajdą do celu. 
Ze stanowiska prawnego nawet głosu zabierać nie 
powinni, a ze stanowiska artystycznego świadczy 
przeciw nim głos samego Matejki. Występowaniem

drażniącem, zakrawającem na chęć wywarcia pre- 
syi, nikogo nic zjednają dla myśli przeniesienia 
obrazu do sali sejmowej, a że wielu nastroją nie­
przychylnie, to pewna. Dla poważnych przedsta­
wień droga otwarta dotąd, dopóki nie padają 
groźby. Groźby już padły, więc może już dziś 
w Sejmie nie znalazłaby się większość skłonna 
do wysłuchania życzeń, ubranych w formę rozka­
zu. Jeżeli w ten sposób rzecz będzie dalej prowa­
dzona, adwersarze Wydziału krajowego stracą wo­
bec Sejmu nawet te szanse, jakie dotąd mieli.

Kouwersya długów hipotecznych idzie, jak  się 
dowiaduję, wcale dobrze. Oczywiście nie należy 
orać za miarę interesów obrotu nowych pięcio­
procentowych listów banku hipotecznego, bo w ta ­
kim razie mogłoby się zdawać, że konwersya od 
bywa się na bardzo małą skalę. Jest to bardzo 
dobry symptom, że bankowi hipotecznemu nie po­
wiodło się wyzyskać sytuacyi i przykuć do siebie 
nadal dłużników temi nowemi listami. Kto w ban­
ku hipotecznym konwertuje długi, sam szuka illu- 
zyi i znajduje ją  zaraz, skoro tylko z ołówkiem 
w ręku obliczy osiągnięte korzyści. Kto natomiast 
zwrócił się do Towarzystwa kredytowego ziem­
skiego po em isji nowych czteroprocentowych li­
stów zastawnych, ten może powiedzieć, że osią­
gnął znaczne korzyści. To też tylko obrót tych 
nowych listów zastawnych daje trafny obraz eko­
nomicznie pojętej i przeprowadzonej konwersyi. 
Jast on tak znaczny, że można być zadowolonym. 
W każdym razie, nastąpił już zwrot widoczny. 
Niepojęte zaprawdę zaniedbywanie Towarzystwa 
kredytowego ziemskiego na korzyść banku hipo­
tecznego, który, stosunkowo rzecz biorąc, jest dla 
właścieli większych posiadłości i miejskich real­
ności tem , czem bank włościański dla włościan, 
który dotąd nie był tak publicznie nagabywany i 
łajany, jak  bank włościański, tylko dlatego, że 
szlachcic do nitki obdarty, zamiast skarżyć się, 
owszem miną chce nadrabiać, — już stanowczo u- 
stąpiło, a kto tylko może, w Towarzystwie szuka 
kredytu i ratunku.

Centralny zarząd monopolu tytóniowego zezwo­
lił wskutek inieyatywy krajowej dyrekcyi skarbo­
wej, aby tam gdzie tytoń zmarzł i zgnił w polu 
plantatorowie nie byli obowiązani odstawiać liści 
zgniłych do magazynów skarbowych. Jestto ważne 
ustępstwo dla kilku powiatów wschodniej części 
kraju, bo włościanie nie potrzebując tracić czasu 
na zbieranie liści zgniłych, mogli wziąść się do 
innej pilnej roboty w gospodarstwie.

P. Jligermann wniósł do Wydziału krajowego 
prośbę, aby go uwolniono od docentury w szkole 
leśnej, która jak wiadomo jest zakładem krajo- 
wyrii i zostaje pod zwierzchniczym nadzorem W y­
działu krajowego.

W tych dniach ogłoszony zostanie konkurs na 
posady nauczycielskie w szkole rolniczej w Czer­
nichowie, która obecnie jest już, jak wiadomo, za­
kładem krajowym.

W i e d e ń  15 grudnia.

(47-me posiedzenie Izby wyższej).
Prezes hr. T r a u t t m a n s d o r f  zagaja posie­

dzenie o godzinie 11 min. 20.
Uchwaloną przez Izbę poselską ustawę o prowi- 

zoryum budżetowem na pierwszy kwartał r. 1882, 
wzięto na wniosek W i n t e r s t e i n a  zaraz pod 
pierwsze czytanie i przekazano komisyi budżetowej

Na porządku dziennym obrady nad ustawą wy­
nikłą z wniosku Lienbachera o ośmioleciu szkol- 
nem* Sprawa ta dwa razy już zajmowała Izbę po­
selską i drugi raz zajmuje dziś Izbę wyższą z po­
wodu* braku zgody między Izbami. Komisya edu­
kacyjna Izby wyższej wnosi: nie godzić się na 
wet na drugą uchwałę Izby poselskiej, choć po­
czyniła niektóre ustępstwa w porównaniu z pier­
wszą, lecz pozostać przy swojej dawniejszej u- 
chwale. Mniejszość komisyi zaś pod przewodni­
ctwem bar. Helferta wnosi: zgodzić się na drugą 
uchwałę Izby poselskiej. Sprawa ta , jak  dostate­
cznie wiadomo, Galicyi wcale nie obchodzi.

Wszczyna się bardzo długa i z lewicy z pewną 
zawziętością prowadzona dyskusya, w której głó­
wnie starli się z sobą bar. H e l f e r t  i p. H a s n e r .

Pełne spokoju i zaczerpnięte z praktycznego ży­
cia argumenta Helferta za ulgami w ośmioleciu 
szkolnem, tę jednę tylko miały stronę ujemną, że 
i większość komisyi, czyli w tym wypadku już 
pierwsza uchwała Izby wyższej nie odmawia ulg, 
a rzecz rozchodzi się tylko o kompetencyę ich 
nadawania. To też p. Hasner postawił rzecz na 
gruncie zasady, że ośmiolecie powinno byc zacho­
wane, a nad zachowaniem go, mimo nadanych ulg, 
powinny czuwać właściwe władze. .

Nakoniec odrzucono wniosek mniejszości komi­
syjnej, czyli uchwałę Izby poselskiej, w imiennem 
głosowaniu 71 głosami przeciw 62 głosom, a u- 
ehwalono pozostać przy pierwszej uchwale.

Sprawa ta znów nie dozwoliła wziąć pod obra­
dy drugiego punktu porządku dziennego t. j. usta­
wy o zmianach w podatkach budynkowych.

Koniec posiedzenia o godzinie 3 po południu. 
Następne jutro.

(182-sze posiedzenie Izby poselskiej).

Wiceprezes L o b k o w i c  zagaja posiedzenie o 
godzinie 11 min. 10.

Na porządku dziennym nasamprzód wybór sc 
kretarza w miejsce posła Reschauera, który wczo­
raj ten urząd złożył. Wedle ogłoszonego pod ko­
niec posiedzenia skrutynium, poseł Reschauer po­
nownie wybrany.1

Następuje dokończenie obrad nad wnioskiem 
Herbsta o przekazaniu odpowiedzi rządowej na in­
terpelacyę Neuwirtha i Tomaszczuka o Banku dla 
krajów koronnych osobnej komisyi złożonej z 24 
członków.

Poseł T o n k l i  oświadcza się przeciw wniosko­
wi, bo odpowiedź rządowa zadowolniła go. Na 
wywody z lewi.7 , jakoby chodziło jej tylko o rzecz 
samą, a nie o cele [uboczne, mówca odpowiada, 
że nie można tego brać dosłownie, interpelacya ta 
bowiem jest wniesiona jako pierwsza zaczepka 
przeciw rządowi, aby go nabawić kłopotów. Za­
daniem posłów zaś nie jest sprawiać rządowi nie 
potrzebne kłopoty.

Pos. S c h o n e r e r :  Główną przyczyną krachu 
było wydawanie nowych akcyj, zanim pierwsze 
były wpłacone. Rząd to uznaje i dla tego obowią­
zkiem jego jest zapobiegać przyczynom nowego 
krachu, a nie korzystać z formalnego prawa swe­
go co do dozwalania emisyi akcyj nowych. Dla 
tego interpelacya była na miejscu i wybranie ko­
misyi do roztrząśnienia odpowiedzi także jest na 
miejscu. Ale uderzyło mię, że podczas gdy inter­
pelacya była wystosowana do ministra spraw we­
wnętrznych, który też odpowiedział na nią, wczo­
raj zabrał głos minister skarbu. Dowód to, że mi 
nister skarbu czuje się w pierwszym rzędzie oskar­
żonym, a wczorajsza obrona jego sprawia wraże­
nie : qui s’ excuse, s’accuse. My tu na skrajnej le­
wicy zawsze pragniemy ustaw jaknajlepszych i 
nie zapomnimy dawniejszej większości wiernokon- 
stytucyjnej, że nie przyprowadziła nowej ustawy 
akcyjnej do skutku. Już w październiku jam spra­
wę, o którą dziś chodzi, poruszył w piśmie, któro 
jest nieprzystępne powszechnej korupcyi dzienni­
karskiej, w piśmie Deutsche Worte, w którem 
wystosowałem list otwarty do prezesa gabinetu. 
Mówca czyta to pismo, gdzie powiedziano, że za­
łożenie Banku na krsje koronne jest niczem innem, 
jak  co uczynił rząd dawniejszy. ( W i c e p r e z e s :  
Ni e  m o g ę  p o z w o l i ć  c z y t a ć  t a k  d ł u g i c h  
u s t ę p ó w ) .  Pan wiceprezes z swego stanowiska 
ma słuszność, ubolewając, że tak późno mi przer­
wa! czytanie (W esołość). Dnia 6 listopada zaś 
dowiedziałem się z urzędowej Wiener Z tg , że 
pan prokurator, który w procesie Ofenbeima tak 
pięknie przemawiał, skonfiskował mój list otwar­
ty. Czerwoną nicią ciągnie się przez dyskusyę 
zarzut, że rząd ma formalne prawo do tego, co 
zrobił. Tak jest, ma prawo. Ale Cesarz ma prawo 
ułaskawienia: a cóż powiedzianoby, gdyby n. p. 
ułaskawił winnych w sprawie pożaru w R ingthe- 
ater? Skutki skorzystania przez rząd z swego 
prawa już zaczynają się pokazywać; kilku się 
zbogacij a wielu zubożeje. Dawny schwindel znów 
kwitnie. Bank. o którym tu mowa, przezwycięża 
nawet wiernokonstytucyjność. Co dopiero dowia-

Część literacko-artystyezna.

Gniazdo Tęezyńskich.

(12)

V.

Na  T ę c z y n i c .
(Dokończenie).

Niejasne są losy Nawoja Tęczyńskiego, z za 
grubej jednak mgły, która je okrywa, tyle można 
w każdym razie wyśledzić, że był to jakiś aw an­
turnik zuchwały, który domowi swemu me mógł 

jjiw ały  przynieść ani pożytku. Z imieniem swego 
stryja, niegdyś krakowskiego dziekana, otrzymał 
snać Nawój także przeznaczenie do stanu ducho­
wnego, a wpływ starego kasztelana wyrobił mu 
rychło miejsce w kapitule krakowskiej, które za­
jął podobno, nie mając jeszcze święceń kapłańskich. 
Jakoż na godności kanonika krakowskiego spoty­
kamy go w pierwszych latach po śmierci ojca, 
ale niebawem sprzykrzył mu się stan duchowny; 
porzucił go więc lekkom yślnie, ożenił się i po 
śmierci Jędrzeja jako pan świecki zasiadł na zaniku 
tęczyńskim. Kłótliwość jego i chciwość zapełniła 
niejedną kartę w księgach krakowskiego sądu ziem­
skiego, jakkolwiek przez czas niedługi miał do tego 
sposobność; wiele zwłaszcza przyszło od niego 
ścierpieć młodej a nieporadnej wdowie Jędrzejowej, 

^ 0  Nawój i na dział Piotra targał się po śmierci 
brata i z tęczyńskiego zamku nie myślał się ustą­

pić synowcom, nic chcąc słyszeć o nowym dziale, 
gdy już dorastały pacholęta Jędrzeja. Awanturni­
cza żyłka nie dała mu siedzieć spokojnie, narobił 
długów, żonie swojej Jadwidze zapisał sowite wiano 
na połowie całej schedy, która mu dostać się miała 
w dziale, zamek tęczyński z wszystkiemi przyle­
głem! włościami oddał Mikołajowi z Michałowa, 
wojewodzie sandomierskiemu i krakowskiemu sta­
rościc a sam puścił się w świat szeroki i prze­
padł gdzieś bez wieści. Zapędził się pewnie w obce 
k ra je ! jak  to nieraz czynili wówczas polscy ryce­
rze' awantur żądni i przygód. Tak to niedawno 
dwaj Ciołkowie', mazowieccy rycerze, długie lata 
spędzili w obczyźnie; Jakób aż w Hiszpanii wo 
jował, Piotrek we Francyi, i ztąd gdy do domu 
powrócił, aż do śmierci francuzem  go nazywała 
szlachta okoliczna. Ale Nawój nie w racał, napró- 
żno go wyczekiwała fcona z małą córeczką, wre- 
8zcie przyszła jakaś wieść g łucha, że się dostał 
gdzieś do niewoli, ale nic wiedzieć, czy się z niej 
kiedy wydobyć zdoła. Sprzykrzyła się w końcu 
długa samotność 'Jadwidze Nawojowej: jak Heli- 
guuda w powieści o Walterze, nie wiedziała, czy 
wdową jest czy mężatką. Nic szukała wprawdzie 
urodziwego jeńca w podziemnych lochach tęczyń­
skiego zam ku, ale gdy się przed nią zjawił po 
kilku latach drugi jakiś awanturnik’, pan Kola 
z Dalej owa', uwierzyła nareszcie, że nie doczeka 
się męża, oddała Koli rękę , a jako wiano z za- 
pisem Nawoja zatrzymała Morawicę, Kostrzcc i 
Wolę.
f  Przedtem jeszcze oddał Mikołaj z Michałowa 
zamek tęczyński i wszystkie włości przyległe pa­
cholętom Jędrzeja, od których teraz zawisła była 
cała przyszłość domu Tęczyńskich, Było to w Mar

cu 1421 roku. Zastrzegł się wprawdzie przezorny] 
pan Mikołaj, żc go kasztelanice zasłonią od wszeF 
kich pretensyj prawnych, gdyby kiedy Nawój Te- 
czyński wrócił jeszcze z niewoli. Ale o to już 
strachu nie było i tak na obu młodych kasztela- 
niców spadła cała fortuna Jaśka Tęczyńskiego, po­
mnożona bogatym posagiem matki.

Ciężka jednak była wdowia dola Anny Tęczyń- 
skiej. Młoda, niedoświadczona kobieta nic mogła 
sobie dać rady w zawiłych interesach trudnego 
zarządu tak rozległej fortuny. Co chwila jakiś pro­
ces spadał na nią nowem utrapieniem. Mniejsza 
jeszcze o to, jeśli ją  procesowała pani wojewodzina 
Michałowska, z domu Melsztyńska, o jakieś klej­
noty kosztowne, wartości 30 dukatów; gorsze były 
sprawy sądowe z mnogimi wierzycielami Nawoja, 
którzy napastowali jej synów, nie mogąc nic wy­
dostać od pani Koliny, jak  po drugim mężu na 
zywano Nawojowa wdowę. Najbardziej dokuczał 
Annie Mikołaj Kornicz Sicstrzenicc, burgrabia bę­
dziński, jeden z najgłośniejszych wówczas awan­
turników w Polsce. Był to Ślązak rodem, wyszedł 
z jakiegoś gniazda zbójeckich rycerzy, jakich peł­
no było podówczas na Ślązku. a w Polsce szczę­
ścia szukając, rychło się wydżwignął na burgra- 
biego w Będzinie i pokojowcem został królew skim ; 
znając się dobrze z Czechami i przylgnąwszy do 
nauki husyckiej, posłował do nich po kilka razy, 
gdy Jagielle ofiarowali koronę, przytem frymar- 
czył bezustanku, u jednych długi zaciągał, drugim 
znaczne pożyczał sumy, procesów miał bez liku, 
a później zasłynął ze śmiałych łupiezkich naja­
zdów, któremi niepokoił dwory swych przeci­
wników.

Trudna była sprawa dla nieporadnej wdowy

z tym niabezpiecznym człowiekiem, który ją  nie­
pokoił o dług 1500 grzywien , jakoby przez Na­
woja niegdyś zaciągnięty. Nie miała na kogo się 
spuścić, komu zaufać, choć nie brakło chętnych 
przyjaciół, którzy bogatej wdowie narzucali się 
z posługami. Lepszy jednak nieraz wróg jawny 
od takich przyjaciół. Takim był Hinek z Zagó­
rzan, chudy jakiś szlachetka, którego dziwnie splą­
tały losy z rodziną Tęczyńskich. Przez Mikołaja 
Michałowskiego osadzony niegdyś na zamku tę­
czyńskim, pozostał i później na tem stanowisku, 
gdy Tęczyn powrócił w posiadanie kasztelaniców. 
Umiał się wkraść w zaufanie kasztelanowej, gdy 
jej potrzeba było doradcy i pomocnika , a że był- 
to awanturnik, jakich mało, śmiałe jakieś roił so­
bie plany i tak opętał niedoświadczoną wdowę, że 
że się długo nie mogła wyzwolić z pod władzy 
swego burgrabiego. Dosyć powiedzieć, że w r. 
1420 awanturnik ten poważył się żądać od Pani 
Tęczyńskiej, aby się zobowiązała przed sądem, 
w ciągu trzech lat następnych pod karą 1000 grzy­
wien nie wydać za mąż córki bez jego zezwole­
nia. I dziwna rzecz, jakie prawa sobie zdobył bur­
grabia w rodzinie Tęczyńskich, skoro kasztelano­
wa już się skłaniała do takiego zobowiązania i 
odstraszyła ją  tylko wysoka k a ra , od której na­
łożenia Hinek nie chciał odstąpić.

Warto było wspomnieć o tych szczcgółąch, żeby 
rozważyć, jak  smutne były w tych stosunkach wi­
doki dla młodych kasztelaniców; a na nich prze­
cież, na tych dwóch jedynych potomkach rodu po­
legała cała przyszłość domu Tęczyńskich. Jeśli ja ­
kiś przybłęda i awanturnik miał stanowić o za- 
męściu ich siostry, to pewno musiał wywierać także 
wpływ niemały na wychowanie Jędrzejowych pa­

choląt, i łatwo było wykoleić się zupełnie młodym 
paniczom, gdy nie mieli nikogo, ktoby mądrze kie­
rował ich losem sierocym. Tem przecież utrzymu­
ją  się pnie szlachetne starodawnych rodów, że syn 
nie zbacza z drogi, przez dostojnych przodków 
ubitej, i ręką ojcowską na nią wprowadzony, po­
stępuje naprzód za światłem gwiazdy przewodniej, 
którem błyszczy stara tradycya domowa. A były 
to czasy burzliwe natrętnie wdzierały się do Pol­
ski niebezpieczne nowinki husyckie i na lep ich 
szło wielu z niedowarzonej młodzieży. Niechby 
tylko młodzi Tęczyńscy wdali się w stryja Nawo­
ja, a mogli zmarnieć nikczemnie i cała świetność 
domu runęłaby w gruzy. A gdyby nawet i do te­
go nie przyszło, któż ich mial wziąć pod swoją 
opiekę, skoro dorosną, któż mial kierować ich 
pierwszemi krokami w zawodzie publicznym, któ- 
reby ich zawiodły do godności ojca i dziada. Nic 
próżno więc zastrzegł się Hinek, żeby kasztelano­
wa nie wydawała córki za mąż bez jego zezwole­
nia, bo jeśli kiedy, to właśnie w tej chwili wybór 
zięcia pani Tęczyńskiej mógł wiele wpłynąć na 
dalsze losy całej rodziny.

Między swoimi krewnymi, w rodzie Gorajskich, 
nie miała kasztelanowa wówczas nikogo, ktoby 
w dygnitarskiem kole znaczniejsze zajmował sta­
nowisko. Najbliższym jej był w tych sferach szwa­
gier, mąż Katarzyny Gorajskiej, Dobiesław z Ole­
śnicy, następca Jędrzeja Tęczyńskiego na kaszte­
lanii wojnickiej. Do niedawna jeszcze mało sły­
chać było w Polsce o Oleśnickich i pierwszy 
w tym rodzie Dobiesław wydżwignął się do wyż­
szych godności, a’e właśnie wówczas jaśniej po­
czynała świecić gwiazda tego domu, odkąd Dohie- 

I sławów synowiec Zbigniew zasiadł na wpływowej
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duję s ię , że w radzie zawiadowczej zasiadają dyskusya. Dziś prawica żadała zam knięcia dvskii- 
wiernokonstytucyjni (P rzeczą  z  lewicy). syi, lubo wiedzieć musiała,' że m iędzy innymi zle-

Proszę powiedziałem , że codopiero się dowie- wicy p. Neuwirth zapisany do głosu nie będzie 
działem ; kto tam je s t ,  nie w iem ; będę się do- os czędzał rządu. Istotnie wybrany mówcą jene-
Wl^nvwoi Q oHttKtt ma r\lr 07Q/0 7A irt niO nrn I ł  --------- . i _ i . ... , ^wiadywał a gdyby się okazało, że to me pra ralnym obsypał p. Neuwirth całe ministeryum, 
w da, w tedy możecie w o łać , że n le  ' {W ,elki me- zwłaszcza m inistra skarbu gradem  pocisków I 
pokoj po chwili oklaski z  praw icy). Zabrałem obelg najswawolniejszycb, a odpowiedział hr. Clam- 
głos na to aby zastrzedz się przeciw winie, gdy Marti itz, nie przyw ykł^ wojować podobną bro- 
powiedzą k iedyś: „grzeszyliśm y na lewicy i na nią, jakićj użył Neuwirth. Z ławy rzadowćj dziś 
p raw m y ^  Mówca nakom ec zapowiada wniosek, nikt nie zabrał głosu, a jednak  mowa N eu iirtb a
WCdle Ł Órl g ° tC T  • zaw,ad™ czych w to- zasługoje na należytą cbłSstę. Spos bności do te
warzystwach akcyjnych nm wo no być posłami. go nie braknie p. Dunajewskiemu, którv w pole- 

Po polemicznem przemówieniu pos. M e z n i k a  mice zwykł walczyć z wielkiem powodzeniem 
po części przeciw Schónererowi, który jako d e -1 uu«jniem.
m okrata nie powinien wołać policyi, a ’ głównie
t v f C1̂ v  hi dv«Tn0 mó.wca każe rozwa-1 Nam iestnik mianował prowizorycznego w etery-
sfe przed k r a c h e m powiDna 1była toczyć narza powiatowego Zygm unta F e r t i g a  wetery- 

Jako  mówca ,»„» , ę dyskusyę. narzem powiatowym i przeniósł go z Jarosław ia
w ia nos n raS  za wniofkiem  przema- do Ropczyc. Dalćj mianował nam iestnik dyrekto-
.,r7oJ,Aro- " • . . ’ który w bardzo obszernem rów zakładów  kontumacyjnych Szczepana Ho r o -
skarhn n,c.nJe wczorajszą mowę m in is tra !d y  s k i e g o  w Podwołoczyskach weterynarzem
rai in ’ P ^  prócz Przywiedzionych wczo- powiatowym w Skalacie, a Teofila D o r o ż y ó -
rz id  MAJe8ZCf  , m dy7 a fawory zaęyi Banku przez S k i e g o  w H nsiatynie weterynarzem powiatowym 
rząa Mówca dużo walczy cytatam i z Vaterlandu. tam że; przeniósł zaś w eterynarzy powiatowych 
n m l  * mówca jeneralny przeciw wnioskowi Karola K l i c h a  ze Skałata  do Krakowa, Emi- 
przemawia pos. Henr. C l a m , który stw ierdza , liana H r y n i e w i e c k i e g o  z H usiatyna do W a­
zę mówiono wiele do rzeczy, ale i wiele od dowie i Dyonizego H e r a s i m o w i c z a z  Brodów 
rzeczy ; jedynie właściwym zaś gruntem dyskusyi I do Rawy. 
je s t te n , na którym rzecz postawił pos. Grocbol-1 ------------- --
^ ‘■ , / awiie? 0 Zflrz«tn pozytywnego nie uczyniono Nam iestnik mianował koncypistów Namiestnictwa:

w T r l ^ T  tCŻ k0mi8yf  7 epotrzebna- Romana S z y m a n o w s k i e g o ,  S tanisław a L i n-
W lmiennem na wniosek K o p p a  głosow aniu, d e g  o, D ra Antoniego N i e z a b i  t o  w s k  i e g o ,  Pa- 

pokazuje się r ó w n o ś ć  g ł o s ó w  151 przeciw wła D e r  e n  o w s k  i e g o ,  Antoniego W y  b r a n  o- 
, w n i o s e k  H e r b s t a  p r z e t o  o d r z u c o n y ,  w s k i e g o  i Kazim ierza hr. B o r k o w s k i e g o

[rrzec ią g le  oklaski i o krzyk i na lewicy). Z pra- prowizorycznymi komisarzami powiatowym i, zaś 
wicy, głównie z prawego centrum , wielu usunęło konceptowych praktykantów  N am iestnictwa: Jana 
się od głosow ania; z lewicy także kilku nie by P i a s e c k i e g o ,  Józefa Z a l e s k i e g o ,  Jerzego 
ło przy głosowaniu. P i w o c k i e g o  i S tanisław a hr. P i n i ń s k i e g o

Odczytano jeszcze powyżej wspomniony wnio prowizorycznymi koncypistami Namiestnictwa ' 
sek bebdnerera, który zyskuje liczne poparcie przeniósł kom isarzy powiatowych: W ładysław a H az ohn słrnn 11« ^ ™ ~ „ m_______  ■* v  . , J ~ ..i  obn stron.

Koniec posiedzenia o godzinie 3 '/s . — Nastę 
pne jutro.

Wiedeń 15 grudnia.

l e c k i e g o  z Tarnow a do Drohobycza, Juliana 
P o k i f i s k i e g o  z Żółkwi do S tan isław ow a, Dra 
Franciszka R o d e r a z Drohobycza do T arnow a, 
Karola M t i h l n e r a  z H usiatyna do G ródka, An­
toniego H o ł o d y ń s k i e g o  z Żywca do Brzeska, 
Mieczysława A l e k s a n d r o w i c z a  ze Zbaraża do 
Brodów i Sew eryna C h r z ą s z c z e w s k i  e g or . . .  , nrouow i new eryna U n r z ą s z c z e w s k i e g o

dvsknsva w a n ra n l ~ j  f  , deputowanych z Horodenki do H usiatyna; prowizorycznych ko-

trzeba, że rezultat takow y wcale nie był świe­
tnym dla m inisterstw a i dla większości rządowćj. 
Na wczorajszem posiedzeniu prezes Koła polskie

Żydaczowa do H orodenki, W łodzimierza Ł a -  
w r o w s k i e g o  z Tarnobrzegu do Żydaczowa, A- 
dam a K r e c h o w i e c k i e g o  ze Lwowa do Ja ru ­

go Dr Grocholski, w sposób bardzo poważny wy- sławia i Dra .Antoniego N i e z a b i t o w s k i e g o  
łuszczył powody, dla których większość nie bę- z Brzeżan do Żółkw i; prowizorycznych koncyni 
dzie głosowała za wyborem komisyi stosownie do stów N am iestnictw a: M aurycego'hr. D z i e d u s z v -  
wmosku p. Herbsta, i oświadczył, ja k  wiadomo, c k i e g o  z Brzeska do D rohobycza, W ładysław a
że prawica upatruje w tymże wniosku wotum nie- T o w a r n i c k i e g o  z Przem yśla do Zbaraża i
n itro n 1 f  ^ ab,netn ' Czy  Postawienie kwestyi na Ja n a  P i a s e c k i e g o  z Tarnow a do Żyw ca; na- 
ostrzu noża było pod względem  taktycznym  odpo- reszcie konceptowych praktykantów  Namiestnictwa 
w ied m e, nie m yślim y osądzić, zresztą me przyda- Zdzisława G e p p e r t a  z Grybowa do K rakow a | u  ;
ł p r 4 n,c P ^ t f e s tu m .  Ale to pewna, W incentego K a l i c k i e g o  ze Sam bora do Lwowa,’ K P O łllk a  m iB S C O W a  I Z M r Z m C Z M
te  postawiwszy raz kw estyę i przeniósłszy ją  Franciszka Biberstein S t a r o w i e j s k i e g o  z Kra  1 S

zydent D r W e ig e l  — którego w prowadzeniu ob­
rad zastąpił wiee-prezydent Muczkowski —  przedsta­
wił w jasnem  i treściwem przemówieniu powody 
i pel swojego wniosku w porozumieniu z sekeya- 
mi II  i I I I - c ią  przygotowanego, a tyczącego się 
reorganizazyi etatu urzędników magistratu.

Projekt nowego etatu nie obciąża bynajmniej 
dotychczasowego budżetu, wykazuje nawet n iejaka 
oszczędność; gdy bowiem dotychczasowy etat w y­
nosi 78 780 z ł r , projektow any wym aga 78,220 złr. 
a  więc o 560 złr. mniej.

Z 42 pozycyj nowego projektu kilka tylko w y­
wołało dość żywą dyskusyę, a mianowicie:

Pozycye 5 i 6 , ustanowienie czterech radzców 
m agistratu jako  naczelników wydziału n ,  IH  IV 
i V-go, tudzież dyrektora ekonomatu miejskiego 
czyli, ja k  chce R ad a , naczelnika bióra ekonomii 
cznego, któryby był zarazem naczelnikiem wydzia­
łu I-go, a któremu z oszczędzonych 560 złr. pro­
ponowano podwyższyć projektow aną pensyę o 60 
złr., dla zrównania jej z pensyą naczelników in­
nych wydziałów, t. j. do kwoty wraz z dodatkiem 
służbowym wynoszącej 2100 złr.

Pozycye 26 i 27, tyczące się trzech komisarzy 
obwodowych, tudzież kom isarza targowego;" żą­
dano bowiem ustanowienia czwartego komisarza 
obwodowego, aby czterech tem łatwiej i skute­
czniej mogło pełnić swą służbę w czterech dziel­
nicach m iasta; dla targowego kondśarza żądano 
ścisłego w yznaczenia zakresu właściwych jemu 
czynności i domagano się większej od niego 
c z y n n o ś c i .

W reszcie co do posady ad junkta  rachunkowego, 
pod pozycyą 42 zamieszczonej, żądano, aby ten 
rachunkowy adjunkt był zarazem  technikiem , któ- 
remuby Rada mogła powierzać nietylko sprawdza­
nie zwykłych rachunków, ale i techniczne różne 
obliczenia.

Po zajmującej bardzo w tych sprawach dvskuf 
sy i, w której brali udział głównie r.m. Friedlein^ 
Dr Kopf, Dr Zoll, M endelsburg, D r W arscbauer, 
T rauczyński, Birnbaum , Gwiazdomorski i t. d ’ 
przyjęto te pozycye większością głosów, a resztę 

| pozycyj en hh>>- uchwalono.
Zarazem R ada upoważniła prezydenta do przyj­

mowania aplikantów  na prak tykę konceptową bez­
płatnie , albo za czasowem w ynagrodzeniem ; tu­
dzież, aby urzędników  wysłużonych a w służbie 
niedom agających wezwał do podania się o eme- 

I ry tu rę , albo ich z urzędu do przeniesienia w stan 
! spoczynku przedstawił.

W ybór radców m agistratu , czyli obsadzenie po­
sad naczelników wydziałow ych, które odbyć się 
miało wczoraj przy drzwiach zam knię tych . odło 
żono na sobotę j). godzinie 6-tcj, z powodu spó­
źnionej pory, posiedzenie bowiem wczorajsze bli­
sko do 9-tej trwało.

te
na pole polityczne, należałoby skupić szeregi; I kowa do P rzem yśla , Michała Ć h  o je c k T e  g o ‘ze 

ym aC J 7 W ^  ° ie narazić gabine- Sniatyna do Tarnobrzega, M aryana W o l s k i e g o
tu na możebuą klęskę. W prawdzie ministrowie nie z Przem yśla do Lwowa, Antoniego G r ó d k i e g o  
brali udziału w głosowaniu, ale wotum ufności lub z Biały do Śniatyna, D ra Eugeniusza Przerąb

Wi<?°k przed~ N a  u e n 8 c h i e 1 d a  ze Złoczowa do Lwowa, Jana 
n tt h ł i głosowania. W nu M a y g e r a  z L iska do Lw ow a, W ładysław a

mat i* i T ' 3 nZj . grosów, k tó ra-to  ilość C h r z a n o w s k i e g o  ze Lwowa do B ia ły , Jan a  
L J? 7 ną. ?°! praw,cy’.  al? przeciw w niosko-1T u r k  a  z Sokala do Sambora, Mieczysława

Kraków 15 grudnie.

S i ? 0 w " S e k a H e  Twicy. W niosek upadł gdyż podług regulammu Istantego P i e r  o ż y  ń s k i  e g o  ?.e. T .w o-a d> Tav
nowa, Mieczysława P a s z k u d z k i e g o  ze Lwowa 
do Sokala, Alberta R o ż a  ń  s k i e g o z Jaworowa 
do Grybowa i Jan a  M a t k o w s k i e g o  ze Lwowa 
do Brzeżan.

K rajow a dyrekeya skarbu m ianowała ofieyała 
cłowego JóZefa Ł u k a s z e w i c z a  kontrolorem przy 
głównym urzędzie cłowym w Brodach, p rak tykan­
ta  cłowego zaś Ju liana B u t k o w s k i e g o  kontro-

w razie równości głosów, wniosek uważać naieży 
za odrzucony. W niosek zatem upadł z łaski regu­
laminu. Brakowało w Izbie przeszło 20 deputo­
wanych z prawicy, wielu z nich albo opuściło Iz­
bę przed głosowaniem, albo spacerowało w kury- 
tarzach. B yli,to  przeważnie deputowani z tak  zw a­
nego „klubu środka,“ powstałego pod wodzą p.
L ieubachera i ks. Liechtensteina. U trzym ują, ie
dziwne zachowanie się niektórych członków tegoż..™  .......vS„ uuliau» „ u ,
klubu zostaje w zw iązku z równoczt snemi obra I lującym asystentem  cłowym
dami Izby wyższej nad wnioskiem szkolnym p. I  I—___
TAenbachera. Ileż ; to razy dowodzono w dzienni- X aw ery Leliwa S p ł a w s k  i otrzym ał nominacyę 
ku waszym ja k  złowrogo w wniosek daje się I zastępcy prokuratora w Stanisławowie 
we znaki stronnictwu rządowemu i karności w je- 
go obozie. W niosek p . ’L ienbachera upadł dziś 
w Izbie wyższćj pomimo obrony hr. Belcredego, 
który w ygłosił jednę z najświetniejszych mów, 
ja k ą  kiedykolw iek słyszano w tćj sali, mowę u- 
chodzącą za arcydzieło retoryczne. Przyjaciele po- 1 
lityczni p. Lienbachera, rozgniewani losem wnio- ^ p r a w ° z d a n ie  7. p o s ie d z e n ia  R a d y  m ie js k ie j  
sku szkolnego, obwiniają rząd, że się bardzićj n ie | d- 15 g r u d n ia

Sprawy miejskie.

opiekow ł ich żądaniam i, i z tego powodu usunąć 
się mieli od glosowania nad wnioskiem p. H erb­
sta. Jeżeli ta  kom binacya jest prawdziwą, o 
czem przekonać się będzie można z listy imien

W niosek prezydenta D ra W eigla w tak w a­
żnej i nagłej sprawie, jak ą  je s t reorganizacya m a­
g istra tu , postawiony na porządku dziennym wczo­
rajszego posiedzenia , nie zachęcił przecież tej

cy igra z ogniem, i to z ogniem nader niebeczpie- 
cznym. Jeszcze inny popełniła praw ica błąd ta k ­
tyczny. W czoraj po mowie m inistra skarbu p Du­
najew skiego nagle ks. Lobkowitz zam knął posie­
dzenie, inaczćj byłaby już wczoraj skończyła się

ciągle odznaczającej się i ewnej liczby radzców, 
która zwykle trzecią część pełnej Rady wynosi.

Wobec więc 43 n a  p o c z ą t k u  posiedzenia 0 - 
becnych radzców po odczytaniu i przyjęciu osta­
tniego protokółu i świeżo wniesionych podań, pre

Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie się ju ­
tro w sobotę d. 17 b. m. o godzinie 6 po poła- 
dniu w celu dokończenia obrad n«d projektem 
zmiany etatu płac urzędników magistratu i obsa­
dzenia posad biur.

—  W ieczorek przez uczniów gimnazyum Ś. Anny 
na cześć Adama Mickiewicza urządzony, przynió.ł 

I dochodu 4>?5 złr. 95 c. Znaczniejsze naddatki wpły­
nęły : od ks. M. Czartoryskiego bilet 10 złr., od 
hr St. Tarnowskiego, h r .Feliksa Mycielskiego, p.W o- 
łodkowicza , prof. Miklaszewskiego i p. Miklaszew- 
skiej1 p° 5  złr od ucznia I I I  kl. J  Radomyskieg ' 
/a  bilet 6 złr , kilku pp. profesorów ofiarowało kwotę 
wyższą od naznaczonej ceny, od uczniów zebrano 
także o 40 złr. więcej nad ustanowioną conę. Wsno 
mnieó się także godzi, że uczeń tt kl. Juliusz Ba­
ruch dał w darze kilkaset metrów festonów. W y. 
datki na urządzenie chóru do Antigony, na oświe­
tlenie i przystrojenie sali, wyniosły 260 złr., pozo­
stała gotów ki czyni 205 złr. Z tych oddano do 
czytelni akademickiej na pomnik Mickiewicza 100 
złr., do kasy Oszczędności celem utworzenia stypeu- 
dyum dla ucznia gimnazyum Ś. Anny złożono" 100 
złr. na książeczkę 44,951, a 5 złr. dano uczniowi 
VU kl. ciężką chorobą złożonemu. Rzeczony fundusz 
stypendyjny dochodzi do sumy 900 złr.

— Komitet W zajem nej Pomocy uczniów tutej 
szego uniwersytetu uchwalił na ostatniem posiedze­
niu^ utworzenie funduszu żelaznego, którego odsetki 
mają byó przeznaczone na wsparcie chorych a po­
trzebujących pomocy kolegów. Zawiązkiem tego fun­
duszu stał się dar rektora Dra Stefana K u c z y ń ­
s k i e g o  w kwocie 50 złr.

— Stopień D ra wszech nauk lekarskich otrzy­
mał dnia 15 b. m. na Uniwersytecie Jagiellońskim 
Franciszek Jakób Opydo, rodem z Dólnejwsi w Ga 
hcyi (powiat Myślenice).

Poparzenie się naftą . Marya Laskowska słu 
żąca, w kawiarni pod L. 233 przy ulicy Szczepań­
skiej, napełniając lampę naftą , rozlała takową na

podłogę i chcąc aby się wypaliła rozlana nafta,
przytknęła do takowej zapaloną zapałkę. W skutku 
tego powstał płomień, który Laskowska chcąc uga 
sió własną odzieżą, poparzyła się mocno. Lasko­
wską odwieziono do szpitala.

— Hr. Adam B akow ski, właściciel dóbr, c. k. 
podkomorzy i kawaler maltański, zmarł onegdsj we 

i Lwowie po bardzo długich i ciężkich cierpieniach, 
które zno-il z prawdziwem męstwem i podziwienia 
godną ehrześoiańską rezygnacyą. Wieść o jego zgo­
nie wywołała żal i serdeczne współczucie w bardzo 
szerokich kołach miasta Lwowa i k ra ju , zmarły 
bowiem znakomitemi zaletami charakteru i serca 
umiał sobie zjednać licznych przyjaciół w swojem 
najbliźszem otoczeniu a prawdziwą sympatyę w ca- 
łem towarzystwie.

—  P iękne zabytki historyczne znajdują się w ko­
ściele katolickim w Grudziądzu; mianowicie siedm 
starożytnych obrazów na drzewie, po obu stronach 
pomalowanych. Na jednym przedstawiona jest Matks 
Boska, leżąca na złocistym kobiercu, a w około 
Niej papież, cesarz, bisknpi i duchowni. Na innem 
drzewie przedstawiony Chrystus Pan jako fcról na 
tronie trzech aniołów za Nim, Marya obok Niego, 
a śś. D orota i Katarzyna po obu stronach. Nioktó- 
rzy utrzymują, że obrazy to należały do Polowego
ołtarza Jsgiełły  w bitwie rod Grunwaldem (r 1410)
Z powodu znacznego uszkodzenia obrazy te  wedłu? 
dziennika grudziądzkiego, nie są stósowne do zdo­
bienia kościoła, a kosztownego odnowienia ich nie 
chce się gmina podjąć. To ti ż dozór koś ielny zgo­
dził się na to, ażeby je za umiarkowaną cenę od 
stąpić p wnemn dostojnemu księdzu w Gdańsku, 
który chce je  dać odnowić 1 o ich zachowanie się 

| postarać.
_—  W  tea trze  nadwornym w Monachium sku­

tkiem katastrofy wiedeńskiej z'rządzono bezzwło 
czne napuszczenie wszystkich dekoracyj, firanek i 
portyer płynem wynalezionym przez inżyniera K o n ­
rada Gautscha, k tó ry , jak  togo dowiodły próby, 
wszelkie szmaty chroni od zapalenia się płomieniem, 
tak, że już w najgorszym razie tylko zetleć mogą. 
Środka tego z polecenia intendentury używać do­
tąd winne także chó-zystki i bal tnice dla zabez­
pieczenia swych lekkich Bukien od o?nia. Nieustan­
nie zresztą odbywają się w rzeczonym teatrze dal 
sze próby z wynalazkiem p. Gautscha.

7~ Bo liczby pom ujętych  w Księdze pnmiątko- 
joc; z  r. 1831 zapisać wypada także nazwisko ś. p. 
Lrne^ta K adena, podporucznika Igo  pułku braku-
* w. Ze stanu służby udzielonego nam przez syna 
logo p. Gustawa Kadena, starszego ofieyała cłowe- 
ff®, wypisujemy następujące szczegóły: Urodzony
*  zamku Augustusburg w królestwie Saskiem , u 
kończył szkoły i akademię górniczą; w a l c z y ł  w roku 
1813 w Saksonii i Francy i przeciwko R o s y ! , nastę 
pnie przeniósł się do Królestwa Polskiego i zosta 
wał w służbie górniczej od r. 1817 do 1829. P r / y -  

stąuiwszy do powstania, mianowany został nrzez 
regimentarza Małachowskiego podoorneznikiem w 1 
nu u krakusów a Igo maja objął komendę plu­
tonu flankiorskiego w lym  szwadronie. Od 15go 
lutego 1831 do 26 marca, pozostawał w korpusie jen 
Sierawskiego, od tego czasu do figo maja w kor

,pusie jen. Paca, następnie do 26go sierpnia jen. 
Chrzanowskiego, a wreszcie do 5go października 
jen. Dębińskiego. Brał udział w bitwach pod Nową 
wsią, Czerwoną karczmą, Latowiczem, Kockiem. 
Firlejem, Lubartowem, Łęczną, Izbi ą, Sta-ym Za­
mościem , W orblowicami, Hrubieszowem , K a ł u s z y ­
nem, Lubline u, Zbuczynem, Pasrotnią i nrzy sztur- 
mie“ (̂iV arszawy; we wszystkich tych bitwach szczę­
śliwym trafem wcale nie był rannym. Za w»le 
czność okazaną w bitwie pod Ko -kiom 7go ms ja 
odznaczony został złotym krzyżem wojskowym, a 
18go lipca wybrany na członka Rady gospodarczej 
swego pułku. Stan służby wystawiony 2go stycznie 
HJ.ŻZ r. podpisali szef srtabu głównego (ondois nie- 
czvteiny) dowódca pułku malor Tj . Bystrzonowsk: 
kapitanowie E. Różycki, J. Ciechaw ski, porucznik 
R. Dembowski.

Wiadomości policyjne: Straż policyjna 
przytrzymała: Maryannę Jędrżejkiewiczową , za k ra­
dzież pieniędzy w kościele N. Panny Maryi; Bar­
barę Nowakową. za kradzież wędlin; Hirsza Szole 
ma Barta, za nabycie skradzionych rzeczy; za pi 
jaństwo 3 oso by.

Franciszek Zachorowski, kapral policyjny, złożył 
w policyi pugilares z pieniędzmi i z kartkami lote- 
ryjnemi, znaleziony dzisiaj w ulicy Grodzkiej.

— Muzeum Teohniczno-przemysłowe w gmachu Franci­
szkańskim otwarte codziennie od 10ei do 6ej — Wstęp 

cent od osoby. W niedziele od 10ej do 2ej bezpłatnie.
D. 15go pochmurno; termometr od 0 '0  do- 

spadł na — 4-0 C. Barometr op ad a ; o godzinie 7ej 
rano d. 16g° stan jego był 748-8 millim., termom. 

-5*8 C. — W iatr wschodni.
- W sobotę 17 grudnia: Such. Ś. Łazarza b.

Włndnmośri m-fUaivrzwi % Uternrki- 
4 n rzn k n tre .

.Rzeczpospolita R ahińska“ M atejki, będzie wy­
stawioną jeszcze w Hotelu Drezdeńskim tylko dni 
trzy, to jest do poniedziałku włąoznie. Właściciel 
pragnąc uprzystępnić wszystkim widzenie tego cen­
nego dzieła, obniżył opłatę za wejście.

Św iat artystyczny niejedną, jak  słychać, przygo­
towuje nam w ciągu tej zimyTiiespodziankę. O dal­
szych jego projektach mówić byłoby jeszcze za- 
wcześnie; ale o jodnem już dziś ws lomnieć nam 
wypada, a mianowicie o „wystawie szkiców* jaka 
ma być niebawem w hotelu Drezdeńskim urządzoną. 
Zważrwizy, że nrzy zbliżających się świętach nowo­
rocznych, nadchodzi tem samom chwila gdzie naj­
więcej rozdaje się podarunków, i że nieraz przy 
wyborze takowych zachodzi kłopot jakby wyjść 
z tych odwiecznych porte-monetów i cygarniczek, 
które mimo swojej względnej drożyzny zamiast en- 
tre tm ir VarnitiS jak  to im f-ancuskie przysłowie na­
kazuje, n :ernz ją  tylko z kłębami dymu wypalonych 
,,ygar ulatniają, postanowiło kilku amatorów namó­
wić młodszych malarzy, aby im pozwolili zebrać po- 
rozrzucone po ich pracowniach szkice, stndya, ry ­
sunki i takowe po najprzystępniejszych cenach na 
sprzedaż wystawić. Praktyczna ta  myśl znalazła we 
wszystkich kołach bardzo nprze'me panamie. Salon 
ten sam gdzie dziś Rzeczoospolita Babińska jest 
wystawiona, ma być urządzonym w guście pracowni 
malarskiej, do którego to artystycznego urządzenia 
niejedna, jesteśmy pewni, biegła ręka się przyczyni 
tak, że samo zwidzenie wystawy może być miłą 
w czasie świąt dla pnbliczności rozrywką. Uprze­
dzamy o tem zawczasu, ażeby osoby mające zamiar 
zaopatrzyć się w podarunki wiedziały o wyjątkowej 
sposobności jaka im się do tego już na początku 
przyszłego tygodnia nadarzy.

Czytamy w Ku>-irrz ‘. W arszaw skim  z czwartku: 
Antonina Hoffmsnowa, której występy dały tak 

zadawalniajacy dla dvrekcyi rezultat kasowy, otrzy­
mała poranek benefisowy. Odbędzie srę on w przy­
szłą niedzielę, o godzinie 2-ej po połndnin, w sali 
testrn  wielkiego. Dany zostanie dram st ludowy pp. 
Dennery i Mallinu p. t. Marun Joanna. Benefi- 
snntka odegra tytułowa rolę. Bilety są już od dziś 
do nabycia w dawnej kaśje tea tra  wielk;o»n “

W iek  zaś donosi: „Na benefis pani Antoniny 
Hof-ranowej odegranym będzie w poniedziałek 
w Teatrze Wielkim efektowny dram at p. t. M anm  
Joa n n a , w którym tytułowa rolę odegra benpfisant- 
ba. Roznraedażą biletów zajęły się pie'wsznrzędne 
i wybitniejsze artystki dramatu naszego w dowód 
uznania dla krakowskiego gościa.*

Echo mówi o środowym występie artystki. „An­
tonina Hoffmanown cieszy się ciągle na naszej sce­
nie niepyyerwanem powodzeniom. Jedenasty iej wy­
stęp w Swiecie nvdf>w przepełnił wczoraj -clę Te­
atru Wielkiego. Publiczność gore-emi •'i.iaskami 
przyjmowała grę kratcowsziej arrystki. Dyrekeya 
t«atrów pragnao ze swe] strony dać dowód uznania 
artystce, udzieliła jej benefi*, który odbędzie się 
w niedzielę o godzinie 2. P. Hoffmanowa w ystąp i 
w jednej z najlepszych swoich ról — Maryn Jo a n n a .

W  księgarni (ł«brthncra i Wolff* wyszedł w ozdo- 
bnem wydanin zbiór noezyj ułożony przez Na*cvze 
Ż m i c h o w s k ą  p. t. K w iaty rodzime.

Stanisław S m o l k a :  .W y c ie c z k a  do W ęgier* 
r st to hardzo  za ,m u l ą ce sp raw o zdan ie  z nanW e j  
podróży, | a k ą  prof. S m olka  odby ł w ro ku  przeszłym

We Lwowie nakładem autora wyszło dzieło: Ety- 
ł  • ry f '/czn>e rozebrana i z  tegoczesnym  

m ateryabzm em  zestawiona  przez Aleksandrami a o i- 
b o r s l t i e g o .

R e p e r t o a r  t e a t r u .
W s o b o t ę  17go: M ateczka, komedya w 4-ch 

aktach, z francuskiego, tłumacze ie J. Arwina, po 
raz pierwszy.

~  Wystswa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół Nztrit 
Piękuyob w S u k i e n n i c a c h  otwarta codziennie od godz 
łlęf do 4ęj prócz poniedziałku — Wstęp w niedziele 15 
w dnie powszednie 30 centów.

—- Ga b i n e t  a r c h e o l o g i o z n y  u n i w e r s y t e t u  Ja­
g i e l l o ń s k i e g o  (Collegium majus) zwidzać można co 
dziennie od 1.2ej do lej prócz niedziel, świąt i fory? uni 
wersyteckich. J

. p . Prze9 h d n  Lekarskiego  zawiera: R y d y ­
g i e r :  Pierwszy przypadek wycięcia odźwiernika ce­
lem usunięcia zwężenia w skutek wrzodu. Wyzdro­
wienie; P i e n i ą ż e k :  O duszności (0. d.); Oceny 
1 sprawozdania: P a n c r i t i u s :  O kile w płucach 
(dok.); S e l m  i :  O ptomainuch (c. d ); W yciągi; 
Wiadomości pomniejsze: Posiedzenie sekcyi I w o w l  
skiej Tow. lek. R y d e l ;  Sekcya okulistyczna 
międzynarodowego zjazdu w Londynie (dok.); W a r -
s c h a u e r :  Ze zjazdu salzburskiego przyrodników  
i lekarzy, odbytego w r. 1881 (0. d.); Wiadomości 
statystyczne 1 ogólnolekąrskie; Wiadomości bieżące.

stolicy biskupiej w Krakow ie i z każdym  dniem 
eeraz w iększe zdobywając sobie znaczenie, zbliżał 
się szybkim krokiem do tego dyktatorskiego pra­
wie stanowiska, które zajął za panow ania W łady­
sław a W arneńczyka. Szczęśliwy więc tra f  tak  zda­
rzył, że Dobiesław, jako  wuj panny Tęczyńskiej, 
poszukał dla niej męża w swojej rodzinie i w y­
dał ją  za własnego sy n a , Jan a  Głowacza, brata 
Zbigniewowego. Głowacz był już marszałkiem ko­
ronnym, wyniesiony na tę godność wpływem bra 
ta, który się o to postarał, skoro tylko został bi­
skupem krakowskim. Za wielki splendor miał so­
bie niez ’wodnie marszałek tę zaszczytną koligacye 
z najznakom itszym  w całej P„lSCe domem, a ró 
wmeż i młodym Tęczyńskim przyniósł ten zwia 
zek nieobliczoną korzyść, bo mogli się oprzeć o 
potężnego biskupa i pod jego opieką zająć stano­
wisko, które się należało ich krwi dostojnej.

Uchroniło ich to przedewszystkiem  od wielkiego 
niebezpieczeństwa, którem u w owych czasach u- 
legł niejeden panicz z najznakom itszych rodzin. 
Im usilniej bowiem nad tem pracow ał biskup k ra­
kowski, żeby za każdym w akansem  tylko swoich 
adherentów  wprowadzać do rady koronnej, im bar­
dziej się zapełniało koło dygnitarskie stronnikami 
Zbigniewa, tem w iększą nienawiścią pałało ku nie­
mu wielu z młodzieży m agnackiej, „którzy — jak  
mówi Długosz —  ojcowskich nie dosięgli dosto­
jeń s tw ^  bo ich z umysłu pomijał panujący system . 
Utworzyło się z nich niemałe grono m alkontentów, 
zawiązek opozycyi, k tóra się nie lękała wzniecić 
zarzewia wojny domowej, byle w strząsnąć góru ją­
ce nad wszystkiem  stanowisko Zbigniewa. Wcze­
snym zamachem stłum ił ten ruch Oleśnicki, ale 
niejeden ród m agnacki, którego członkowie wmie­

szali się między malkontentów, albo nie podniósł 
się już nigdy z pod ciosu potężnego biskupa, albo 
na długo przynajm niej w cieniu m usiał przycichnąć. 
Któż wie, czyby i młodzi Tęczyńscy nie ulegli te­
mu losowi, gdyby ich los nie był związał zawcza­
su z rodziną Oleśnickich. \ ,

Tak zaś starszy syn Jędrzejów, Jan  TęczyńskiJ 
nie długo potrzebował czekać na miejsce w kole 
dygnitarskiem , dzięki Zbigniewa opiece. Nie miał 
jeszcze lat trzydziestu, gdy w r. 1433 został po 
Jan ie  Gamracie kasztelanem wojnickim i odtąd 
szybko się wznosił do coraz wyższych dostojeństw 
prześcigając rychło własnego szwagra a naw et wu­
ja , obydwóch Oleśnickich. Poznał się snać biskuj 
na senatorskim  prawdziwie rozumie młodego Tę- 
czyńskiego, a że i po zacności rodu należało mu 
się przed innymi pierwszeństwo, więc rad go był 
rychło wynieść na pierwsze w Koronie godności, 
aby tem skuteczniejszej doczekać się pomocy. Po 
dwóch zatem latach 1435) zasiadł Jan  na kaszte­
lanii wojnickiej, k tórą niegdyś ojciec jego p iasto ­
wał, w trzy lata później (1438) był już wojewodą 
sandomierskim, a w następnym  zaraz roku k ra ­
kowskim, jakkolw iek dopiero trzydzieści kilka lat 
hczył. I znów dom Tęczyńskich dawnym blaskiem 
zajaśniał, którego odtąd nie stracił, dopóki nie 
spoczął w grobie ostatni jego  potomek. Nic mu to 
juz nie szkodziło, że 7, wstąpieniem na tron Ka- 

i ?  Jagiellończyka runęło wszechwładne sta- 
I nowi. ko Zbigniewa Oleśnickiego. W ojewoda k ra ­
kowski dobił się był j uż wówczas takiego znacze-
u a i  1 -e żartować z jaw nej niełaski 
króla, którą ze zmianą stosunków ściągnął na sie­
bie, jak o  przywódca groźnej dla Jagiellończyka/ 
opozycyi. I tak  musiał król liczyć sie z ™

tęg ą , że chociaż zawziętego miał w nim nieprzy­
jaciela, choć szczerze pragnął poskromić możnegi 
pana, gdy tylko po śmierci starego Jan a  z Czy 
żowa opróżniła się kasztelania k rak o w sk a , nie 
mógł tej najwyższej godności odmówić Teczvń 
8kiemu. ^ • v J

Jana

•i

| Brat Jan a  natomiast, Jędrzej, nie był bynaj­
mniej m ateryałem  na dygnitarza, porywczy bowiem 
i gwałtowny, miał coś w sobie jak b y  z krwi 
swego stryja Nawoja, Świadczy o tem całe życie 
Jędrzeja, świadczy i śmierć tragiczna z rąk  roz 
wścieklonej tłuszczy krakow skiego pospólstwa, gdy 
obiciem jakiegoś rzem ieślnika dał powód do tumultu. 
Ale choć żadnych nie piastow ał godności, należał 
Jędrzej do najmożniejszych w Koronie magnatów 
bo i z ojcowskiej fortuny wziął wcale pokaźną 
schedę i ożenił się jeszcze z najbogatszą w Pol­
sce dziedziczką. Żoną jego bowiem była Jadw iga 
Melsztyńska, która mu wniosła znaczną część ol­
brzymich dóbr swego dom u, z dwoma zamkami 
Rabsztynem i Książem. Z tąd też już syn Jędrzeja 
zwał się Tęczyńskim na Rabsztynie i odtąd od 
pnia wspólnego oddzieliła się osobna gałąź Rah- 
sztyńskich, którzy w męskich potomkach wygaśli 
w XVI wieku. Tak więc drogą posagów innym 
rodom dostała się część tej wielkiej fortuny która 
w początku XV stulecia posiadali Tęo/,yńsc’v 

(" Je sz c z e  bowiem przed ożenieniem Jędrzeja w r 
1438 przyszło do działu między braćmi Tęczyń- 
8kimi. Samo państwo tęczyńskie dostało się po 
starszeństw ie Janow i, prócz tego większa cześć 
włości proszowskich i nad N idą, z wyjątkiem W 10 - 
cimowic, Zielenic, K ostrzca, Skorocic*, Latanie i 
Podgaja, które otrzym ał Jędrzej z wszystkiemi 
dobrami posagowerai matki. Obaj bracia rozdzielili

między siebie różne ciężary, w iana obydwóch wdów 
Tęczyńskich, pani Koliny i starej K atarzyny pani 
krakow skiej" która jeszcze tych czasów dożyła, 
oraz posag siostry, Anny Oleśnickiej, wówczas 
sandomierskiej wojewodziny. W tym akcie dzia 
łowym spotykam y też wzm iankę o sierocej doli 
córki Nawoja. k tóra snać m atka, pani Kolina, po­
zostawiła na łaskę Tęczyńskich. Przyrzekł bowiem 
Jan wyraźnie trzym ać ją  nadal na zamku w Tę 
czynie, ale do niczego się nie zobowiązał, jak 
tylko „własnym kosztem żywić i ubierać" sierotę. 
p P ó ż n e g o  wieku doczekał sie Jan  T ęczyński, a 
um ierając w r. 1470, sześciu synom przekazał 
dalsze utrzym anie świetności starego gniazda. Od 
nich to pochodzą trzy linie t-go  domu które kw i­
tły  w wieku XVI. Z synów ̂  Janowych bowiem 
Sędziwój był kanonikiem  krakow skim , Jędrzej, 
kasztelan biecki, później wojnicki, um arł bezdzie­
tnie, a po Jan ie  młodszym, który również wojni­
ckim był kasztelanem , pozostały tylko trzy córki. 
Zbigniew zaś, podkomorzy krakow ski, Gabryel i 
Mikołaj, wojewoda ruski, byli przodkami trzech 
linij późniejszych panów na Tęczynie 

Synom Zbigniewa, G abryela i M ikołaja, dane 
było w następnem  pokoleniu przysporzyć domowi 
Tęczyńskich nieznanego dotychczas w Polgoe splen­
doru. Ścierały się wówczas na dworze Zygmun­
ta I  dw a przeciwne prądy polityki zagranicznej: 
francuski i austryacki, a Tęczyńscy należeli wła 
śnie do filarów cesarskiego stronnictwa. Pragnęła 
im się za to wywdzięczyć H absburska dynastya 
aby sobie nadal zaskarbić przyjaźń tego możnego 
domu, zwłaszcza, gdy po bitwie mohackiej przy­
szło je j sięgnąć po w ęgierską i czeską koronę. 
W łaśnie więc w r. 1527 wyniósł cesarz Karol V

& ̂

sześciu Tęczyńskich do godności hrabiów Świętego 
R zy m sk ieg o  Imperium i nadał im nowy herb hra­
biowski, na którym w czterech polach błyszczały 
dwa stare topory naprzemian z dwoma cesarskiemi 
orłami.

A w sto lat potem, z potomstwa owych sześcinjara? i; Sktsstf* p"”r ,yik-
£  woTewnd na T ęczynie; dwaj bowiem młod- 
nrawieni , z,ce Pornarli młodo za g ran icą , wy- 
nańskipo- im . y czaietn Tęczyńskich dla nabrania 
o raw n u t- r7LU.’ W°.iew°da był Gabryelowym 
p. „1 . > Zbigniewa zaś i M ikołaja linie wy-SdniT01? Wciąffn XVI 8t,llecia- Cała odzieją  

polegała na młodym wojewodzicu, który za- 
*zasu vv rycerskiem rzemiośle pracując na go- 

no- c senatorską, w r. 1634 wyruszył na turecką 
wyprawę pod wodzą hetm ana Koniecpolskiego.
J z obozu przyszła na Tęezyn żałosna wiadomość, 
Ze młody wojewodzie poległ na placu boju, godnie 
zamykając długi poczet panów na Tęczynie. Dwa 
ata tylko przeżył go jeszcze wojewoda krakow ski, 

ultim as virorum  de Tenczyn, jak sam się podpi­
sywał tym świetnym a lapidarnym  prawdziwie \ 
przydomkiem.

S tan isław  Smolka. 

KONI EC



CZAS a Soboty IT Grndnia 1881

Treść Nru 258 W ędrowca: Wycieczka do Bia­
łowieży, p. Wl. Zaleskiego (dok.); Król piratów, no- 
wella historyczna, przez M. Jokaia (c. d.); Dzisiej­
sza Peruwia, przez Wl. Klugera (z 2 drzew. c. d.); 
Listy z podróżr Zofii Sokołowskiej (dok.); Krytyka; 
Zakłady naukowe i edukacya publiczna w Portu­
g a li i ; k r o n i k a  geograficzna; Nowości. Do tego nu­
meru dołączony jest 19 arkusz dzieła „M srokko/ 
wspomnienia z podróży E. Amicisa.

Od Administracyi „Czasu.“
Na ofiary wiedeńskiego Rinałheater złożyli hr. 

Aleksander Jan Fredro 10 złr., Br. Miczyński 
z W ieliczki 10 złr.

Lwów- Brody 
Podwołoczys.KrakówLwów

Razem

Od Igo do lOgo
grudnia

Od 1 stycznia do 
30go listopada

Razem

Gospodarstwo handel i przemysł

B ODPOWIEDZIALNY I  WYDAWCA 

Antoni K łobukotttk i.

Donau-Damptsch.-Ges. 525 złr.
E lżb ie ty .........................210 " »
Linz-Budweis • • • • " "
Salzbnrg-Tyrol . . • *00 * »
Ferdynanda Nordbahn . 1050 * n
Franciszka Józefa • • 900 „ *
Gal. Karola Ludwika . 210 * «
Koszycko-Oderberg. . 290 » *
Lwowsko-Czern.-Jassy. 200 „ *
Nordwest anstr. . • • 200 „ »

„ Lit. B. 200 » ,
R n d o lfa ......................... 200 „ »
Siedmiogrodzka I . • 200 „ «
Staats-Elsenb.-Gesell. • 200 „ *
Sfidbahn (Lombardy) . 200 .  .
Theisbahn (Cisańska) . 200 „ „
Węg. gal. Łupkowska. 200 „ „

,  Nord-Ost . • • 200 „ .
„ Westb. Stuhlw. • 200 „ „

Listy zastawne.
6 Agr. Zakł. Kr. dla Gal. i Buk. 15 lat 
5V, Boden Credit allg. slotem pbitae 
5 #/ „ papier. 33 lat
6*/» To w. kred*, krakowskiego W lat 
7*/, Listy dłużne Włość. „ 20 lat
6V. Towarzystwa kredyt. „ oo lat 
gó*iy '  złote 36 lat
4*/! bal. Tow. kred. ziemsk. . . . .
5*/, Gal. Tow. kred. ziemsk. . . . .
k. / ' „ nowe 37 lat
6•/, * Bank. frpot. Iwow.................
g*/ WiOŚĆ. n • • • .
5*/* Bank anstr. węg. (National.) wal. a. 
5V. Szlasko anst. Bod.-Kredit-Anstalt 
5*/ •/ Yfeg. ogól. Bod.-Kredit 34 lat 
5 y* •/* * Boden Kredit-Institnt. .

Priorytety kolei.
Albrechta. . . . ■ • 309 z*r ' 
AltOld-Fiume . . . .  200 .  „

n „ Em. 1874 . 200 „ „
Donan-Lamptsch. 100 i 200 „ 6*/,
Elżbiety ...................... 100 ,  4'/,*/.

.  Em. 1862 . . 300 „ ,  „

118 25 118 75
100 30 100 60 

 104 50
105 50 106 50
101 50 102 50
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* 3 ?  M p ó l n i l .
z kapitałem 1 2 ,0 0 0  rs.

C. k. u p rz. zn ak  ochronny.  — " i 21"*" " “l " ' ty  P a r y ż u  1878 r . odznaczona.

E D C A 1 7 P T D S - R I D N D - S S S E 1 Zpotrzebny do dobrze funkcyonującej 
w Warszawie

parow ej cegieln i
opartej na gwarancyi hipotecznej. 

O ferty należy  adresować „Parow a cegieł-1  
n ia “ w W arszawie poste restante.

(3315-2-31

K u c a l y p t u s  e s e n c y a  __  _____  __
PLWie^rze w Pokojach, gdzie są chorzy, napełnia je  ----------------------    r z a n  wnrow,,(.

r, v‘,*n  J , -c y  Pokoje osób chorych i jako środek leczniczy w pasożytnych dolegliwościach i i .U , , . . ;

'I

(Mwaninjnco - antlseptyczny środek konserwujący i 
zapobiegawczy do higienicznego pielęgnowania ust 
i środek ochronny przeciw zaraźliwemu wpływowi 
przez Hr. i'. H. F A B E R A  w W iedniu przyboczne­

go dentystę ś. p. t^esarza Meksykańskiego.

*_i_?“®_a w s z e “iemi^  wori z ust; je s t niezawodnym środkiem przeciw bólowi zębów spruchniałych; odświeża granto- 
m zapacnem. Łes. rosyjski rząd wprowadził esencyę do ust „Kucalyptus“ w publicznych szpitalach, jako

[“lllfh list i l i r i n n S . -*5}3JK** r<»>iu ( I n k n i t i .  ■ ,.j>e ‘*<k   a  ,, __ .mim..,.Do nabycia we
We wszystkich

talski K Wiszniewski ant 7 p  , , ■ • pieiegnowau.a ust i konserwowania zębów. -  Składy m aja: w WIEDNIU F i l i p  11
kkórczewski i Polakiewicz, Józef Tranczyński apt., Józef Rudnicki, A. Siedlecki a p t, W. Fenz, F. Br. Hahn i J . Czyimiel (1265-21-25)

( J G O O ł

dla Szan. PP. właścicieli 
gorzelń, piekarń, cukierń 

i t. d.

S T A D N I K I Panienka młoda

prasowane
n fabryki PP Ad. Ig. M a u t n e -  
r a  i Syna w Wiedniu, jedynie pe­
wne w rozczynie piekarskim i go­
rzelnianym, bo są o 50#  silniejsze 
wszelkich innych — i przycho­
dzą codzleń ś w i e ż e  do 

. Krakowa, w yłącznie do 
m  handlu J a n a  K a n i a  
T  P " r  głów nym  Kynkn.

Zamiejscowe zamówienia uskn- 
V  teczniają się natychmiast. (2444-8-) w

wyborowego rodzaju i każdego wieku w obydwóch kolorach raso- 
{ wych po cenach stałych z e  s ły n n e j  s t a d n in y  p e ł n e j  

l< K r w i  S h o r t h o r n  w  O l s z o w te
j poleca f
j  Za rzą d  ekonomiczny hr. Renarda w Suchychłonach pod W. Strzelcami > 

(32C0 4 4) ( s tacya  kolei)  w 9órnym Szlązku.

dla braku funduszów do dalszego kształ­
cenia się, żjczy sobie przyjąć obowiązek 
do nauki początkujących dz eci języka pol­
skiego, niemieckiego i rosyjskiego. Wiado­
mość w Kr a k o wi e ,  Kleparz ul. Basztowa 

11. 24 pod lit. F, D, (3230-3-3'

MAGAZYN PO D  FIR M Ąfy|me Alinćl w r̂âow*e p.rzy ÛCV

K u zia . \

............. il BMHHBiRMMI— — w
—  , —

Rńl 7Phńui s z e lk i  i największy, usuwa na- 
U U I fcyllUW tychm iast i trwale sławny LI­
TO*, gdy nie pomaga żaden już środek. — | 
FI. 40 c. — W  Krakowie w apt. E. S t o c k m a r a  
 ___  (2647-6-)

5 kilowy koszyk
p o m a r a ń c z  3 0 -3 5  sztuk . złr. 185 
c y t r y n  40—45 n . n 1-95
w wyborowym najlepszym mesyńskim ga­
tunku punktualnie pocztą za zaliczką oclo­
ne i o płatnic. Wszelkie inne owoce po­
łudniowe po cenach hartownych.
Cenniki opłataie. (2525 10-24)

R. Maiti w Tryeście.

Ces. król. austr. ^ | | |  nadworny dostawca

E r v e n  Ł n c a s  B o h
FABRYKA 

wybornych likierów holenderskich 
w  A m s t e r d a m i e  (2886-10-)

■H założona w roku 1575 bbi

F il ia :  w W iedniu , I., Am Hof Nr. 3.

m m  P i i i n

VEL0UT
„Zum goldenen W

Reichsapfel" l i i  JT KB J & l l l l l l  H  Ja & H
Pigułki czyszczące krew ła S J łB g g ą a ^  .»

rzeczywiście nie istmeie żadna ehnrnha. w którnih,. J I T  K !yi

jestto MĄCZKA RYŻOWA spoey&lr.ie 
przygotowana z Bizmutom, 

dlatego to działu s z c z ę ś l i w i e  na skórę,

n § ed o strze t& g sa  p r z y s ta ją  d e  c \ m  |
nadaje serze

M f f l  U T D U Ł li
J J t

J p J I
■ a p u y a  P a r f c a  w P a r y ia .

9, NA ULICY DE LA PAIX, 9.

Wielmożny Panie! O dr. 1862 ___,......
hemoroidy i zatrzymanie moczu; lekarze za­
pisywali mi różne środki, lecz bez skutku, 
gdyż choroba stawała się coraz gorszą, tak. 
że po niejakiem czasie uczułem silne boleści 
brzucha (wskutek ciśnięcia na wnętrzności). 
Do tego okazał się jes/.cze zupełny brak ape­
tytu, a gdy ty lk o ‘trochę się posilłem  lub na­
piłem się wody, zaledwie mogłem się na no­
gach utrzymać z powodu rożedn y, ciężkiego
ndnir/tnunio i ootmir Wroo^oJo niwlAłn Dimabinkoddychania i astmy. Wreszcie użyłem Pańskich 

ia  działających pigułek czyszczą-

W K r a k o w i e  n pp. J. Trauoeyńsklego. W 
Redyka, Leona Feiniucna i W. Fenza, — w Czer 
niowoach w aptece p. Goliohowskiego, — i w pier 
wszyoh Składach perfum i wytworów toaletowych 
We Lwowie w apt. Krzyżanowskiego. (1919 22-)

Oddział rozsyłki pocztowej podpisanego 
h a rto w n e g o  dom u hand low ego  towa­
rów kolonialnych i owoców południowych 
rozsyła pp. kupującym wprost

pocztą
do wszystkich miejscowości w Austryi-Wę- 
grzech w 5 kilowych paczkach za zaliczką, 
oclone i op łatn le, tak, że pp. od­
bierający niepotrzebują ponosić żadnych 
dalszych wydatków, w: zelkie rodzaje

owoców południowych
najlapszych, po najtańszych cenach h u rto - | 
w nycb, również wprost dowożoną

K A W 1|
w najlepszym aromatycznym gatunku, zu­
pełnie czystą i niefałszowaną, 1 k ilo  ne tto  

w ag i jak następuje:
p e rło w ą  Ceylon najlepszą, biunatną

złr. 1-89
p e rło w ą  M an illa  b. dobrą jasną 
Ceylon najlepszą gruboziarn.
M okkę prawdz. arabską wybór.
Cuba na, lep. gruboziarn.
M enado bardzo smaczną 
J a w a  natur, zieloną silną 
Jaw a  z ło ta  giubiziaru.
Domingo najlepszą 
iSantos piękną i smaczną 
Rio najlepszą bez inn. smaku

Zupełne cenniki na żądanie darmo i 0- 
płatnie. Zamówienia przyjmuje (3011-4 )

1-58
1-64
1-66
1-72
1-42
1*42
1-48
1-40
1-34
1-30

R. Maiti w Tryeście.
„Przyjaciel chorych.11

W wydanem pod tym tytułem przez R i­
c h t e r a  k s i ę g a r n i ę  n a k ł a d o  w ą  w L i ­
p s k u  d z i e ł a  11 z n a j d z i e  n i e t y l k o  
o h o r y  p e w n e  w s k a z ó w k i  do  s k u t e ­
c z n e g o  l e c z e n i a  s w e g o  c i e r p i e n i a ,  
lecz i z d r o w e m u  podane są oparte na 
doświadczeniu rady, ja k  zapobiegać choro­
bie i ja k  ją w pierwszym zawiązku zwal­
czać. Broszurkę tę rozsyła ces.' król. uni­
wersytecka księgarnia w Wiedniu „ K a r l  
( ź o r i s c l i e k , H .  M . I n iv e r .M I U s -  
I ł u c l i h a n d l i i n t r .  W i e n  I . ,  S t e f a n s -  
p l a t z  * r .  ©“ b e z p ł a t n i e  i f r a n c o ,  
zamawiający nieponosi przeto żadnych ko­
sztów jak  tylko 2 cnt. na kartę korespon­
dencyjną. (2674-5-12)

prawie cuda — .... .........
cych_ krew, które wypełniły swój skutek i u 
wolniły mnie zupełnie od nieuleczalnej prawie 
choroby. Dlatego wypowiadam Panii niniej- 
szem za Pańskie pigułki czyszczące krew' i  
inne wzmacniające lekarstwa, moje' podzięko­
wanie i uznanie. Z wysokim szacunkiem .'

Ja n  Oellinger.

Wielmożny Panie! Szczęśliwym wypadkiem 
dostałem Pańskie pigułki czyszczące k rew , 
które cuda we mnie zdziałały. P riez  długie 
lata cierpiałem na ból głowy i zawrót: przy­
jaciółka moja odstąpiła mi 10 sztuk Pańskich 
doskonałych pigułek, a te tak dobrze poskut- 
kowały, że się wydziwić nie mogę. Dziękując 
Panu za to, proszę o ponowne przysłanie 1 
zwoju.

Piszka 1 marca 1881 r.
Andrzej Par.

Bielsk 2 czerwca 1874 r.
Szanowny Panie Pserhofer! Pisemnie jak 

wielu innych, którym pomogły Pańskie pigułki 
czyszczące krew, muszę wypowiedzieć Panu 
najszczersze i najgorętsze p o d z i ę k o w a n i e .  
W bardzo wielu chorobach okazały Pańskie 
pigułki zadziwiającą siłe lecznicza gdy wszel 
kie inne l e k a r s t w a  'by ły  bezskutecznemu 
W krwotoku kob ie t, w nleregulamem mie- 
sięcznem czyszczeniu, zatrzymaniu moczu, gli­
stach, osłabieniu żołądka i kurczach żoładka 
zaw rócę i wielu innych chorobach gruntownie 
pomogły. Z zupełnem zaufaniem proszę o po­
nowne przysłanie 12 zwojów. Z wysokim sza-
C inkiem Karol Kauder.

Rajsko 22 listopada 1879 r.
Wielmożny Panie! Od roku 1826 byłem po 

przejściu dwuletniej febry zmiennej bez przer- 
wy s abym i całkiem wyniszczonym; bole krzy- 
żów i silne kolki, obrzydzenie, wymioty, bar­
dzo wielkie _ osłabienie, następnie gorączka 
z bezsennemi nocami były codziennemi mę­
czarniami mojego życia. Przez ten przeciąg 
czasu 53 lat wzywałem o poradę 84 lekarzy, 
między nimi dwóch profesorów 'w ydziału le­
karskiego w Wiedniu, jednak  wszelkie prze­
pisy były daremnemi, gdyż cierpienie pogar­
szało się coraz bardziej; dopiero 22 paździer­
nika b. r. zobaczyłem ogłoszenie o Pańskich 
cudownych p igu łkach , które sprowadziłem 
z Pańskiej apteki i używałem wedle przepisu

Wielmożny Panie! Przypuszczając, że wszyst­
kie Pańskie lekarstwa są tak dobre, jak Pański 
słynny b a l s a m  na o d m r o ż e n ie  V o w  m ■

nieufności do takich iiWltA ? lmo ,moJ,eJ 
chwycić sic p  • i '• . . w uniwersalnych,
k r , . , /  ,.i1v Pan8klch pigułek czyszczących
c ie r n i a S  długoletniel , r r  ^  ufuffoiemie
cierpienie hemoroidalne. W yznaję wiec Pinu,  
że choroba moja po 4 tygodniach użycia leku 
zupełnie ustała , że pigułki polecam najgo­
ręcej w kółku moich znajomych. Nie mam nic 
przeciw temu, jeżeli Pan chce ogłosić publi­
cznie moje pismo 

Wiedeń 20 lutego 1881 r.
Z szacunkiem C. v. T.

Cseney, 17 maja il874 r. Szanowny Panie! 
Ponieważ Pańskie pigułki czyszczące krew nie 
tylko przywróć ły  . ___  ,tylko przywróciły życie mojej żonie trapionej 
długoletmem cierpieniem żołądka i reum aty­
zmem stawów, lecz także odświeżyły jej życie, 
przeto niemogąc się oprzeć prośbom podobnie 
cierpiących osób proszę znów o nadesłanie 2 
zwojów tych cudownych pigułek za zaliczka.

Z szacunkiem 'B łażej Spisstek. '

Amerykańska maść gośćcowa, szybko i pe­
wnie działająca, niezawodnie najlepszy środek 
przeciw wszystkich gośćcowym i reum aty­
cznym cierpieniom, ja k  cierpieniom kości 
pacierzowej , darciu stawów , posirzałowi 
w krzyże, migrenie, nerwowemu cierpieniu 
zębów, bólom głowy, rwaniu w uszach itd. 
1 złr. 20 c.

Anaterynowa woda do ust c. k. uprz. prawdz. 
J. G, Poppa, ogó ln ie  znana jako n ajlepszy  
środek  d o  konserw ow ania  zębów , I flasze- 
czk a  1 złr. 4 j c.

Balsam na odmrożenia J. Pserhofera, uznany 
od wielu lat jako  najpewniejszy środek prze­
ciw wszelkim odmrożeniom tudzież zasta- 
rzałymjranom. Słoik 40 c.

Chińskie mydło toa le tow e, najlepsze mydło,. , . /  ~ UOJ10J10Ś.0 uiyuiu
jaa ie  dotychczas w yrobiono; po użyciu skó­
ra staje się gładką ja k  aksamit i pachnie 
bardzo przyjemnie. Mydło to doskonale się 
pieni i nie schnie. Sztuka kosztuje 70 ct. 

F i a k i e r s k i  p r o s z e k ,  ogólnie znany doskonały 
proszek przeciw nieżytowi, chrypce, koklu­
szowi itd. Pudełko 35 ct.

Braoi L e n d t n e r  s ł a w n e  p l a s te rk i  n a 'o d g n i o -
tki w pudełkach po 12 sztuk 60 ct., 3 sztuki 
18 ct. najlepszy środek.

Esenoya życia (Krople prazkiej przeciw ze­
psutemu żołądkowi, złemu trawieniu, dole­
gliwościom dolnych części ciała, wyborny
arriHplr Hnmowv. Flakon 20 Ct.środek domowy._________

Tran z wątroby miętusów M. M a a g e n T p ra *o  -  -  ~

najlepszy gatunek.wdziwy i oryginalny 
Flaszka 1 złr.

francuskie szczególności 
i

Wszelkie są albo

Esencya na oezy Dra Romershausena do
wzmocnienia i konserwowania wzroku. W o- 
ryginalnych flaszeczkach po 2 złr. 50 ct. i 
1 złr. 50 ct

Pate Pectorale G e o r g ś  od wielu lat ogólnie 
uznany jako jeden z najlepszych i najprzy­
jemniejszych środków przeciw zaflegmieniu, 
kaszlowi, chrypce, nieżytom, cierpieniom 

_  piersi i p łuc, krtani. 1 pudełko 50 c.
Proszek przeciw poceniu nóg. Proszek ten 

usuwa pot nóg i wywiązujący sie z niego 
niemiły odór, konserwuje obuwie i je s t nie­
szkodliwym. Cena pudełka 50 ct.

Pomada Tannochinowa J. P s e r h o f e r a ,  od- 
dawien dawna przez lekarzy i osoby pry­
watne uznana jako  najlepszy środek do po­
rostu włosów. Gustowny wielki słoik 2 złr.

Plaster uniwersalny prof. S t e u d l a  wielokro­
tnie uznany przy ranach od pchnięcia i cięcia, 
trudnych do wyleczenia wrzodów wszelkiego 
rodzaju, także starychperyodycznie odnawia­
jących się wrzodach na nogach, uporczywych 
wrzodach gruczołów, przy bolących nowo­
tworach, zanogcicy, bolących i rozognionych 
piersiach, odmarzłych członkach i podobnych 
cierpieniach. Słoik 50 ct.

Uniwersalna sól przeczyszczająca A. W. Vul -  
r i c h a .  W yborny środek domowy przeciw 
wszelkim następstwom utrudnionego trawie­
nia, jak : bólom głowy, zawrotowi, kurczom 
żołądka, palenia żołądka, cierpieniom hoino- 
roidalnym, zatwardzeniu itd. Paczka 1 złr. 

na składzie albo na żądanie punktualnie
- najtauiej bedą sprowadzone.

R ozsyłka poczta niżej 5  złr. tylko za popraedniem  
otrzymaniem kwoty przekazem pocztowym, wieksze kwo- 

______________ ty także za zaliczką. L (27 32  9-12)

K A W A  p i ę k n e g o
ww -*■ nowego zbioru

po cenach  hur tow nych!
5 kilo Guatemala silna . . tylko złr. 4 cnt. 50 

Cuba zielona d o b ra . „ „ 5
dobr. Ceylon . . .  „ „ 5
Ceylon plantac. wspan. „ „ 6
Menado b. szlach. . „ „ 6 „ 25
Ceylon perłowej . . „ „ 6 „ 60

50

Ludwik Harling & Co. w Hamburgu.
(3258-3-3)

f n i i i  IIBIEN
G R I L L O M

OWOC ROZ W A L N I  A J A C Y ,  O R Z E Ź W I A J Ą C Y

przeci W ZATWARDZENIU
Hemoroidom, uderzeniom do głowy, etc. 
N ajprzy  jem nie jszy  śro d ek  d la  dzieci. 

S k ł a d  w  K r a k o w i e  : w Aptekach pp. Trau- 
czyńskiego i Redyka. 

w P a r v ż u  : GR1I. I ,ON, Aptekarz, 
27, przy ulicy Jiambutcau, 27 

(1918-54-)

Szewskiej,
na zbliżającą się Gwiazdkę i Karnawał zao­
patrzony zostanie w wielki wybór kwiatów, 
krawatek, żabotów, negliżyków, czapeczek 
do kostiumów, oraz przyjmuje zamówienia 
w miejscu i na prowincyę toalet balowych. 

(3304-2-3)

F. J. Bemmer w Krakowie
poleca B R O N  swoją powszechnie znaną 

% i D k ł a f i M ś d  s t r s a ł a  ! w p r o b a

wedłng najnowszych systemów.
Dubeltówki Lancaster 
i z lufami Choke bored od złr. 32 do 400

Dubeltówki Lefanchenx „ „ 20 „ 100
Dubeltówki kapzlowe „ „ 12 „ 60
Pojedynki kapzlowe „ „ 7 „ 20
Rewolwery odtylcowe „ „ 4y2„ 90
Krucice pojedyncze „ „ ] „ fi
Krucice podwójne „ „  2
Pistolety tarczowe „ „ 45
Pistolety Flobcrta „ „ 7
Stnćce Floberta „ „ 12
Stućce tarczowe odtyl „ „ 50

Używaną broń mieniam Inb przerabiam. 
Naboje do wszelkich systemów. Ś ró t dla 
irowincyi 5 kilo franco za 2 złr. Komple­
tne cenuiki franco. (2796-18 )

Dla Myśliwych.
100 nabojów Lefaucheux niezawodnych złr. U50. 
Lankaster zlr. 1'80. Teschnera, Dreysego i wszel­
kie inne systema i gatuuki najtaniej. Paczka przy­
bitek ulepszonych 35 ct. Race do puszczania ze 
strzelb po 15 ct, Najpraktyczniejsze pasai na 20 
nabojów złr. 1-60. Za poprzedniem nadesłaniem 
złr. 1-95 posyłam franco 10 funtów szrótu.

(1865-12-12) F .  J .  D e m m e r ,  H r a k ń w ,

M Y D Ł A
t łuste  i g l icerynow e

w największym wyborze
u  W ilh elm a F en za

w Krakowie. (3083-37-)

Mich. S t a n i s ł a w  Bury
w Altonie via Hamburg,

poleca po cenach um iarkow anych
w ę d z o n e  s i e l a w h f  i  b y -  
«S l!n k i, jakoteź s» w ie żc  r y b y  
m o r s k i e  I h o m a r y  w pacz­
kach pocztowych. (3181-6-8)

M l e k o
prosto od krowy litr 12 ct 
zbierane . . . „ 6 „
śmietanka . . . ,  28 ,
na Wielopolu Librowskien 
w ogrodzie L. 66. (3305-2-3'

M l ó t o
do nubycia przez całą kampanią zimową. 
BJiż ze wiadomości dla Szam P. T. właści­
cieli dóbr ziemskich, w browarze „J. A. 
Johna Synów“ w Krakowie. (3196-6 9)

Beczki na piwo,
M A T T O illE G O

apt. w Wiedniu 
Singerstrasse 15.

  -..puiuw njioo/muio. i puuciAu l 1 0  fjiyufivami zi
kami złr .  I*“ f pocztę złr . 1*10. (Mniej ni i I zwój nie posyła się).

Mnóstwo już lsiów nadeszło, w których kupujący te pigułki dziękują za odzyskano zdrowie 
po przebytych ciężkich chorobach. Kto raz użył ten środek, poleca go dalei 

IN F* z  w>el« podziękowań podajemy tutaj kilka: TBSff 
Publiczne podziękowanie! przez 4 tygodnie. Teraz mimo ukodozonveh

Waidhofen a. d. Ybbs, 24 listopada 1880 r. 70 lat jestem  znów silnym, zupełnie zdrowym 
862 cierpiałem na | i jest mi tak dobrze, że uważam sie jako przy-• , ------ ----------się jako przy­

wróconym do nowego życia Proszę zatem 
Przyj§c najszczersze podziękowanie za pr^y* 
słane nu doskonałe lekarstwo. Zawsze wdzięczny 

C. Zwilling, właściciel dóbr.

G r l E S S H U I B Ł E R

I zawierające 2 5 --30  wiader starej 
I miary, z drzewa szczypiowego w do­
brym stanie, są do nabycia w bro- 

I warze  J. A. Johna Synów w Krakowie.
(3014-8-9)

aajczjstszy alkaliczny »*ciaw lis, — najlepszy napój stołowy i orzeźwiający, —
j doskonale działający w nieżycie organów oddechowych i trawienia i pęcherza. _

PA stillleat digestives et pectorales.
Na składzie we wszystkich aptekach i handlach wód mineralnych, kawiarniach 

t restauracjach. J ’ (1842-43-43
H E N I I Y K  MATTONI w K A R L SB A D ZIE.

Z M I A M  Ł O K A Ł U .

Maść na rany
bardzo skuteczna na wszelkiego rodzaju 
rany, —  już przeszło 1 000 podziękowań 
otrzymałem, —  cena od 10 cnt. do 1 złr.

Woskowa pasta
do z. pu-zczonia podłogi, z przepisem uży­
cia. 1 kilo 1 ? łr ., 4 kilo wvsvłam franco. 

Tom asz C urotcicz, B u dapeszt.
(3207-4-5

Skład towarów aksamitnych i jedwabnych p. f.
A .  H e r z m a n s k y

zn a jdu je  się od 15 g rudn ia  b. r. 
r  W i e n ,  V I I  B e * . ,  T la i  i a l i i l f ś  i s l r .  H r .  556, * W  

K c k c  < lc r  S t i f t i a s s e .  0 1 5 2 -8 1 5 )

Dla cierpiących na żołądek! J
A. Dietricha

Ufriy.

Kompl.^urządzeń dla fabryk cykoryi, krochttasilu 
z z iem n iak ów , cukru i to w a ro w  glinianych, 
b row arów  i go rze lń , tudzież k a szo w n ik ó w , 
m łyn ów  w odnych  i tartak ów . niemniej m a­
chiny p arow e i pom py, w ag i setne od 25 do 
dOO metr. cetnarów (3149 6-6)

dostarczają po tanich cenach
Dannenberg & Schaper ,  fabryka machin i odlewarnia żelaza 

w M a g d e b u r g u  (w Niemczech).

I uznany napój w zafleigmieniii, pow oliem  
trawieniu, dolegliwościach lipmorol- 
Halnych, dolnych części cia ła  i żołąd­
ka, zjednał sobie z powodu swego dzia-raiiia 
wzmacniającego żołądek wielką sławę
a według zdanrn słynnych lekarzy należy go po- 

, . •o ła ’
o  n u j v u  n , i \ a i  a j  u n i c z  y  p u -

lecić najlepiej każ .emu cierpiącemu na żołądek.
Składy utrzymują pp. Henryk Bluraenfeld apt., 

pod złotym słoniem we Lwowie, Adolf Inlender 
|apt.. w Brodach i M. Quirini, apt. w Milówce. 

(3.80-5-6)

.-f i.
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K dolni ajenci
dla sprzedaży hadeń.kich losów
18-15 r., które wszystkie do r. 1885 
muszą wyciągnąć w ygrane , wspó'nie 
w grupach z 3y. ksiąź. nerbskie- 
m i  losami premiowemi. w mie­
sięcznych spłatach po złr. 5 i złr. 10 
poszukiwani są za dobrą prowizyą. 

Opłałne oferty przyjmuje (3158-3-3)
BANKVEREINIGUNG 

GRtJiV *  Co. 
w AMSTERDAMIE (w Holandyi).

cn .
&
cd"
CD
cd'

■Słynnie znane, wszelkie podobne wyroby 
przewyższające

Scharfa naśladowane dyam enty
o praw n e w p ra w d z iw e  zło to  i  sreb ro , p r ze w y ż s z a ją  p o d  w zątedem  

ogn ia  i  b lasku  n a w et p ra w d z iw e  d y a m e n ty !
Najdostojniejsze osoby orzekły, iż są prześliczne, znawcy uznali je jako jedyne w świecie 

pochlebny s S ó b ! 8™ 8*0 7  dzienników krajowych i zagranicznych omówiło je  w bardzo |

odznaczone zaś zostały 18 pierwszemi złot. i sreb. m ed a lam i,
U ń l c z y k i ,  p i e r ś c i o n k i ,  g u z i k i ,  s z p i l k i  i t. p. od 6 złr do 28 złr nrzerWo™,;.,;! 

k l e i n o t ó w d n a 00 Złi ’ W' elki W,yhÓr W8patliflh 'ch klejnotów , jak  o z d ó b  b r y l n n t o w y c h U  
p  r a f n i :  k i  c l i ,  Uri.yi.it w" i * " " i m i e n n i k ó w ,  , „ e « l « l i „ n ó w .  p i e r ś c i e n i

W szelkie przedmioty klejnotowe prawdziwe czy nieprawdziwe wykonane beda trw ld e Y s f  i  
nio według rysunku i z dodaniem naśladowanych wspaniałych' kolorowych kamie 
ni i pereł. Zamówienia z dołączeniem należytości lub za zaliczką rozsyłam na m y i t k i e ny

Ztotnib  T. Scharf w Wiednia.
s k ła d : /., K o lo w ra tr in ą  K r. 12, 

p ra c o w n ia :  //., K a ise r  J o sefs tra sse  K r . 39 .

c. k. uprzywil.

piece regulacyjne
do napełniania 

i przewietrzania
firmy

11* G e h n r t l i ,
c. k. nadwornego maszynisty

w WIEDNIU, VII., Kaise rs t rasse  Nr. 71.
Zamówienia na prowineye uskutecznione bedą 

p u n k t u a l n i e  za zaliczką.— Bliższe szczegóły 
w illustrowanym cenniku. (2931-3-)

B e a  b ó lu
Z w raca  s ir  iiw agr

Przewidywane przezemnie, a w numerach 277 , 281 i 284 „Czasu", 
oznaczone podniesienie kursu bardzo wielu efektów nastąpiło, a prawdo- 
podobnie korzystne stosunki giełdowe dalej potrwają.

Ośmielając się niniejszem zwrócić na to uwagę, polecam ponownie 
moje usługi do wykonania wszelkich zleceń giełdowych.

(3 2 5 3  2 -3 )S i .  D E I C H E § ,
d o m  b a n k o w y  i  k o m i s o w y ,

założony w roku 1863, 
w  W I E D S I I U ,  I . ,  I l o l i e n s t a u f e n g a s s e  Mr. 6 .

lii

i be* wstrzykiwania,
bez lekarstw przeszkadzających t r a w i e -  
ni,u tudzież bez c h o r ó b  n a s t ę p n y c h  i 
przerwania z a t r u d n i e n i a  wyleczą według 
z u p e ł n i e  n o w e j  m e t o d y ,  doświadczo­

n e j  w niezliczonych wypadkach

upławy rury moczowej,
tak  ś w i e ż o  powstałe jakoteż bardzo za- 
o„a,.Dz a ł °’ n a t u r a l n i e  g r u n t o w n i e  i 

(2618-187-) s z y b k o

®  O r H artm ann iu
_ członek lekarskiego wydziału,

w Wiedniu, Stadt,  Sei l lergasse  II.
Wyleczą także wyrzuty skórne, zweżenia, 

u p ł a w y  u k o b i e t ,  niepłodność, bladacz- 
kę, u p ł a w y ,  g j f l r  osłabienie męz- 
kle, b e z  w y r z y n a n i a  i bez wypalania 
k iłę  i wrzody wszelkiego rodza­
ju . Listownie takieżsame ordynowanie. Naj­
ściślejszą d y s k r e c y ę  zapewnia, a l e k a r -  
s t w a na żądanie n a t y c h m i a s t  przesyła.



Juliusz Wildt w Krakowie
p o d a r k i własnym |

poleca
na — ---------- #

nakładem następujące książki i nuty:
O b r a z k i  dla grzecznych dzieci z 12 kolorow.

obrazkami w oprawie 1 złr.
P o w i a s t k i  ze światka dziecinnego, w ładnej 

oprawie 80 cent.
O b r a z y  natury podług Wagnera, z 6 rycinami, 

w ładnej oprawie 2 zlr. 25 cent.
W i ą z a n k a  zawierająca powiastki, wiersze i o- 

powiadania p. Chmielewskiego W pięk. opr. 1_złr. 
Podróże Mungo Parka po Afryce* w ładnej 

oprawie 1 złr. 50 C: . .
T e a t r  dla ińłódśieży w pięknej oprawie 1 złr. 
G łw ia z iik a  noworoczna, zawierająca powiastki 

bpowiadania itd., w ładnej oprawie 1 złr. 20 c. 
P o e s y e  M. Bałuckiego, w ozdobnej opr. 2 złr. 
P a t y a n s e  czyli zabawy w karty z rycinami, 

brosz. złr. 1 c. 20, w ozdobn. opr. 2 złr. ^
W  c o  b a w ić  s i ę  b ę d z ie m y  t  Zbiór gier i 

zabaw, brosz 60 c , w ładnej opr. 80 ct. 
Z w y c z a j e  towarzyskie w ważniejszych okoli­

cznościach życia pizyjęte, brosz. 1 złr. w pię­
knej oprawie 1 złr. 50 c.

Muzykalia.
Peters. Wieniec ulubionych melodyj narodo­

wych w łatwym stylu ułożonych na fortepian 
zeszytów 5, każdy zeszyt po 1 złr.

RlcliiinK. Skaibczyk melodyj narodowych na 
cztery ręce ułożonych na fortepian 1 złr.

„ Zbiór najnowszych kolęd z towarzyszeniem 
fortepianu 2gie pomnożone wydanie 1 złr.

„ Zbiór Krakowiaków ułoż. na fortepian 1 złr. 
d n a t k o w s k i .  Pobudki narodowe zebrane i u- 

łożone na fortepian 1 złr.
C o l l e c t i o n  des plus belles et des plus ancien- 

nes Palonaises pour le Piano 1 złr.
HfMW Zamówienia za przekazem pocztowym 

posyłam franco. 3225-3-3)
J u liu s z  W ild t , księgarz w Krakowie.

F O T O G R A F IE
ś. p. W. Pęgowskiego

posła do Kady Pańnw a i c. k. radcy S Łdu 1 
krajowego,

są do nabycia w Zakładzie fotograficznym  
J .  H r i e g e r a ,  Rynek główny, ulica św. 
Jana Nr. 1. Cena sztuki 50  c. (3322 2-3 m

W  c e lu  w y d z ie r ż a w ie n ia  k a n ty n y  
na Zaniku, n a  c z a s  t r z e c h le tn i ,  o g ł a ­
s z a  s i ę  te r m in  d o  w n ie s ie n i a  o f e r t  n a  
d z ie ń  18 grn<l»»*« r .  d o
g o d z .  1 0  p r z e d p o ł .  w  k a n c e l a r y i  k o ­
m e n d y  r e z e r w o w e j  1 3  p u łk u  p ie c h o ty  
N r  5 1 5  p o d  Z a m k ie m ;  p ó ź n ie j  w n ie ­
s io n e  o f e r ty  n ie  b ę d ą  u w z g lę d n io n e .

W a r u n k i  k o n t r a k t u  m o g ą  b y ć  c o ­
d z i e n n ie  o d  g o d z .  9 e j d o  I 2 e j  p r z e d ­
p o łu d n ie m  w  w y ż  w y m ie n io n e j  k a n ­
c e la r y i  p r z e j r z a n e .

P r z y  o tw a r c iu  o f e r t  n a  d n iu  1 8  
b . m . o  g o d z .  lO e j p r z e d p o łu d .  w in n i  
b y ć  o f e r e n c i  o b e c n i.  ( 3 3 0 3 -3 - 3 )

Dom handlowy
p o d  f i r m ą :

F r .  L e n e r t
W  K R A K O W I E ,

p r x y  u l i c y  S ł a w k o w s k i e j  p o « l  
„ G a n k i e m 14

poleca: (3241 2 - 3 )
Ó l i m b i  bośniackie w tej dobroci, jak 
O lIW K I jak w roku zeszłym ; biorącym 
500 kilo naraz, po złr. 36 za 100 kilo, 

na drobną sprzedaż po 40 c. kilo.
D n u i i r l ł o  takieżsame, w beczkach po 
r O W I U l a  3 5  z]r. za 1 0 0  kilo netto, 1

na drobną sprzedaż po 40 c. kilo.
Q J n n i n a  e ruba> k i,° 7 5  c-> , ' T 0St 2 1 ™  D i o n i n a  Jej wyżej 250 kilo za 1 0 0

kilo, zlr. 73.
C -» » v « o ln n  wieprzowy świeży kilo 80DZmaiBC Cent. loco kolej, w becz­
kach po 50 lub 150 kilo po zlr. 77 za] 

1 0 0  kilo.
W i n a  różne, a szczególnie p l a n e r  
TV I I I d  SziUer w beczkach około 2 2 0  
litrów transito 28 złr. za 1 0 0  litrów, zaś 
w mniejszej ilości po 36 cent. litr. Aa 
wyborny smak, jak za naturalność ręczę.

W T a j l - w e  o c h m i s t r z y n i e ,  n a n -  
- M c z y c i e l k i .  b o n y ,  niem ieckie], 
francuskiej, angiebkiej narodow ośn , poleca 
sumunnie (2869 8 - 1. )

M r s . E m i l y  R e l s n e r .  
słynnie znany pierwszv w i e d e ń s k i  

z a k ł a d  g u w e r n a n t e k ,  załóż. 1*60, 
w  W ie d n iu , S t o c k - i m - E i s e n p l a t z 3 .

Magasin d 'articles 
vie Paris.

C r a c o v i e ,  S u k ie n n ic e  No 12.
M o n s ie u r  ■ > . B & z e ,  f a i t  p r d v e n i r  
$ a  c l i e n t e l e ,  q u ’i l  a  r e ę u  u n  g r a n d  
c h o ix  d e  j o l i s  a r t i c l e s  p o u r  c a d e a u x  
d e  N o e l ,  u n  b e a u  c h o ix  d e  j o u e t s  
f in s  d e  P a r i s  e t  d e  N i i r n b e r g .  (3289 3-3)

P A IIA
d .brze wychowana, obznajorniona z wiej- 1 
skiem gospodarstw m, życzy s b e  pizyjąć| 
obowiązek eto gospodarstwa lub jako pannai 
do gnid r. by. — Wiad m ść w Krakowie, 
K l e p a c z ,  ulica B a s z t o w a  Nr. 24, pod 
liter. F .  D .  (3229 3-3) |

Do Królestwa Polskiego
na wieś, bliisko stacyi kolei Warsz 
Wiedeń., p o s z u  Ił u j e  s i e  s t a -  A
ł e g ©  n r t i i f * y c i e § a - i i i e i i t o - J w

ra  do 15*1. tu . g łu c l io n ie  
m e g o .  —  W arunki korzystne. 
Wiadomość J. W. W arszaw a, ulica

I Włodzimierska L. 11, Nr. mieszk. 4.
(3215-3-10)

bandażeMa j lepsze 
angielskie

sprzedaje po 80 ct. do 1 złr. 50 ct.
I I .  N i e m e t z ,  R y n e k  g * .  4 1

I w Krakowie. (3294-3-3)

KANTOR WYMIANY g
c. k. uprzyw. galic. akcyjnego Banku 

hipotecznego we Lwowie
fi Filie tegoż w Krakowie. F*erniow- 

caclt i Tarnopolu
sprzedają- po kursie dziennym 

nowo wydawane

„listy hipoteczne

J .  I H X A T ® V 1 C ! K
m a g i s t e r  f  r m a « y i  i c t ie m  k s ą d o w y

noleca pod gwarancyą swoje znakomite środki do twarzy, które znalazły powszechne 
uznanie i wziętość, i zostały wyszczególnione 4ma wielkiemi medalami zasługi.

—  a n t i l e n t t i l i a
nonwa nic**.. <l8 '» , c o , e  B ł o a m z n r ,  plamy » ą « M .I> la a c , nadaje tw arzy bia ' ość, 
us P delikatność i przejrzystość. — Cena 2 złr. _______

0  
0
o 5°
a

~ W Ó D A  F I  J O L K O  W A
,ii.ni,rńwnanv środek usuwa z cwarzy pryszcze, liszaje, trądziki, piei zełmienie i łi 
i ! P.bArv i wygładza zmarszczki i pory. Twarz odświeża i nadaje meporówm 

się sKory y s  katność. — Cena 1 złr. ____________

  łuszczenie
nieporównaną deli-

Listy te według prawa z dnia t lipca 1868 i r. JDz. P. P. 
I .  XXXVIII Nr. 93 i najn. post. z dnia 17 grudnia 1871 r, mogą 
O  być użyte do lokowania kapitałów funduszowych, pupilarnyc i, 
¥  kaucyj małżeńskich, wojskowych, służbowych, oraz i wadyów.

(P rzedruk  nie będzie płacony)• (3097 13 )

_  MAGNOLINA
stajc s ę . ^  ,j. czarne punkciki, króre najwięcej o s ia d a j  w .kolicy

„ o i c  n » » » ,  niszczy j eg„ 7,uakomitego środka 1 złr. 50 ct.__________________

W o d a  L i l I J o  w a .  * w *
Piamy żółte, brunatne ostudy z twarzy, szyi i p.ersi pod wpływem tej cudownej wody 
r  * ’ p0 kilkakrotnem użyciu znikną. — f ena i ztr. ou ct._________________

ł t l E N  1 ' A I . I N A  r/Ali

MS  A IŃ  R  -  R A P H A E L  S i

PUDR w płynie
J odświeża ją  i konserwuje. — Cena i ztr.________________________

P u d r  t  b i » ł y
je s t P>: -vdziwym u n i k a t e m  w  sztuce k o s m ^ z n e ^
ani Viz utu ani ołowiu, ani też żadnych “ Ł e  śliczna. naturalna
ł P< U,,,U°  teg° P ^ ^ j g f g e i i k a t n o ś ć .  -  Cena pudełka X złr.

P U D R  K S I Ą Ż Ę C Y  * =
cielisto - różowy i  cielisto ■  żółtawy po 7 z r. J> cen ^

vym składzie 
vycti zdrowiu 
bardzo przy-

N a j p i ę k n i e j s z y m  i n a j p o ż y t e c z -
u i e j s z )  tu p o d a r u n k i e m  o h  
G w i a z d k ę  i N o w y  r o k  , e s t  d o ­

b r a  m a s z y n a  d o  s z y c i a .
M o ż n a  j ą  z a m ó w ię  w  najd<ŁW - 

n i j s / y m  h a n d lu  m a s z y n  d o  
s z y c i a

A. W ANASKIEGO
W BIAŁY

pod Bielskiem
na miesięczne spłaty po 4  złr,

D o b r e  k u p i ł o  zapew nione  
tr«*yź p r z y jm u ję  p i ę c i o l e t ­
n i e  p o r ę c z e n i e .  (3319 2  6)

A. W anaski.

Wino Saint-Raphael ze znanych win jest najhcgatsze^w ^pierw iastki

działających na zdrowie. -  Doza zwyczajna : kieliszek po kazdem jedzeniu.

K ażda b u te lk a  teg o  w in a  je s t  zaopa trzona  w sto so w n ą  
e ty k ie tą , a k o rek  p o k ry ty  k ap slą  z napisem  : X

Sprzedaje siew Krakowie w a p tek a ch  P i  ■ T r a u c z y ń s k ie y o  i R e d y k a ,  
w cukierni P . Heinricha, etc.

E x p o r t a e j a  : Cie Propre du Vin de St-Raphael, a Valence (Dróme), France
(3049-39-)

K R E M  o r je m a ln y  b ia ły ,
cielisto - różowy d la  blondynek i  cielisto - żó łtaw y d la  szatyne .

Kremy te  czynią z a d o ś ć  w szelkm  ^ m ag am o m  ^ ^  ^ '^ X e ^ T w a r z  martwa pokryta
odmłodzoną. Cena 1 złr. 20 ct.

Fabryka we Lwowie, ulica Kopernika Mr. ^  ^  -
w Krakowie, Sukiennice Mr

i i i

BOTH LIPOT’sch 
' W e i n - E x p o r t g e s i

m fersckti, Has
haft 0

U
Ge

tsmm
najszlachetniejsza j

[32! 9-6-90]
Ę ;] rozsył 
MII i najlepsz

wina węgierskie.
Baryłka na prókę

1 z 4 litrami najlepszego 
białego wina stołowego 

(Cabinet) złr. 2, 
baryłka z 4 litrami wina 
czerwon. (Auslese) 3 złr. 
W szystko bez kosztów, z 
baryłką i opłat, do wszy­
stkich staeyj poczt, za go - 1  

tówkę lub za zaliczką. '

Jad

3  S' 
Er®

a

a

Stare wino czerwone
własnego chowu.

Za otrzymaniem i rzekszem pocztowym 
16 z łr .  ro zsy ł i opłatnie do stacyi kolejo­
wej P iszczany sk rzyn k i na próbę z  30 ca- 
tem i butelkami. (3056 5-6,
Zarząd piwniczny hr. Degenfeld-Schonburc 

w Szokolcz, poczta Piszczany (P istyan).

olla proszki Seidlickle.
T ylko praw
a z i w e . f f ; , r t a
pudełka wydrukowany jest 
orzeł i moja firma.

Od 30 lat zawsze z najlep­
szym skutkiem używane na 
Wszelkiego rodzaju c h o ­
r o b y  ż o ł ą d k a  i przeciw 
i.w ic li n i  ę t e m u  i r a w l e -  
n i u  (brak apetytu, zatwar­
dzenie itp.) przeciw k o n -  

T  ,  e e s t io in  k r w i  i c i e r ­
p ie n io m  h e  m o r o  i U Szczególnie zalecone osobom, zatrudnionym przy zajęciu
siedzącem. (F a łszyw e w yroby  b ęd ą  sądow nie ścigane.

C e n a  z a p ie c z ę to w a n e g o  o r y g in a l n e g o  p u d e ł k a  ł  ' ^---- -

iifóilliii fran cn slia  i sol
zranieniom wszelkiego rodzaju bólom głowy, uszów i zę i i uszkodzeniom 

tym ranom, jątrzącym się ranom, gangrenie, rozpaleniu o c z t a  g o  c n i .  w . a .  
ciała wszelkiego rodzaju itd. itd. W e flaszkach * opisem 11 ____________

LEJ TRANOWY NI. KROHN & Co.
w B e r g e n  (w Norwegii'. . . . . . -

Ze wszystkich w handln znajdujących się gatunków jedynie odpowiedni do leezm 
czego użytku. F l a s z k a  z o p is e m  n ż y c ia  k o s z t u j e  1 z ł r .  w . »<

G ló w n y ^ k ład ^ ^ y sy łek  u A .  H o l i .  c. k. dostawcy nadwornego,
W i e d e ń ,  Tuchlauben.

U prasza się P . T. Publiczność w yraźnie żądać PreP ^ ótc U
tylko te przyjm ow ać , które opatrzone  s ą  moją m o r .ą  o

out a w KRAKOWIE K. Wiszniewski apt., W. Rea)k apt.. *
Składy utrzymu ą. w knpi(.c 1 St. Feintuch kup. -  w BIAŁY A. - - - - -  .

t w e ? ? ? ,  -  w BRODACB Ed. Liska a p t  -  w DROHOBYCZU L. Dobrzynieck.

w  W 'te d n in  I .  J * « r n t n e r r i n g

Fodaranki na gwiazdkę.

Waga kuchenna
ze skalą patentów., 
z szalką mosiężną 

i zegarem jajowym 
15 kilo lub 26 funt. 

w. złr. 8-25.

Schember

W a g a jn a  dzieci  i gospoda rcza  W aga  n a  listy
130 gram. 4 złr. 25 
ct., 5 złr., 7 złr., 250 
gram. 6 złr.. 7 złr., 

13 złr.
dostarczają opłatnie do każdej stacyi pocztowej (3139-6-10)

Sóhne. fabrykanci wag i dostawcy c. k. Najwyższego dworu,
w W iednia. 1. IŁttrfnerring Mr.

z ciężarkami złr. 20 
politurowana „ 24 

gustowna metalowa .  28

0

W i e d n i u  V. K f t r n f n e r r f n g  Mr.

Pic™Sze prawdziwe ( r S S

w KRAKU W IŁ. K. w iszniewsRi apt., -- “'■'•J-'-r- - Sp ^ w t 
— Tawornicki kupiec 1 St. Feintuch kup. — w B1AŁ4 A. Reichert

8„n) T  K r f e S  w BRODACn Ed. Liska apt. -  w DROHOBYCZU L. Dobrzeniecki
apt!'— w Ol IN lAŃACn A. Heim ^  GURAHUMORA 8̂ ise^ ap f  s  Ruc-
w m  1 Rnlim ant — w LTMANOWY A. Miiller apt. — we LWOW1Ł J. Beiser apt., ». kuc 
, : p  W Królikowski -  w NOWYM SĄCZU R Jakubow ski ap t., W. Filipek apt.,
K o s & ^ c z  w d o w a  - w NOWYM TARGU C . Laur -  w PRZEMYŚLU F . N a h l i g a p b -  

Pfm rnR 7TT S Srhlesinffer — w RZESZOWIE J . Schaiter i Spół. — w SĘDZISZOWIE 
Jan Mezerski apt.’ - w  STANISŁAWOWIE A. Amirowicz apt -  w TARNOPOLU F. Jamro- 
giewicr. apt. -  w TARNOWIE W. T. A. W ielogćrski, W. Miildner i bp., F. L eszczyńsk i-  
w WADOWICACH Ig. Brosig — w ZBARAŻU Sussermann. (184Ó-24

p r z e z 'p o ż y r w c z e  i r o d K I  l ^ z n i e z e  
w i a  z  w y c i ą g u  s ł o d o w e g o  1 ”

x d r o u i a  i t o .  ,  • /

r W yle ezenie kaszlu, cierpion 
żołądka, piersi i płuc.

Urżedowe doniesienie wyleczenia z Zagrzebia
•. i Kr 23 w Zagrzebiu o zauważanej działalności leczniczej 

c. k. garnizonowego szpitala Nr. ?  H ff CIokolady słodowej. Oba wyroby oka-
Hoflfa piwa zdrowia z wyciągu słodowego i Mona c iacvch na njeżyt i objawy

padkach, gdzie ona ż powodu zbytniego drażnienia m eny.- ,  praychodł?c> ćh
mana. Prócz tego czokolada ta stanowiła dla obdziel y 7al,WHzania potwierdza,
do zdrowia bardzo ulubione śniadanie, co się nmiejszem wedle zauważania j [313. . 4.4]

— _ K a i —  po,i‘ d‘ " “
złotego krzyża zasługi

w yn alazcy
Do k. nadwornego dostawcy pana f  , ” ° J “aV ra'znacznychO rderów ;

T0K0LURTE MARKĘ

N A J L E P S Z E  G A T U N K Ikawy
r z8 \ ła w workach jtOCzlubych op ła ­
tnie oclone za zal.czką

4 3/4 k i l o  netto wagi:
złr. 7-60 

.. 7-13
perłową Cejlon najlep zą 

Manilla dobrą 
Cejlon w ie  koz.armstą 
Mokkę prawdzi* ą 
złotą Jawę 
Portorico 
St. Domingo 
na tępn e ryż , owoce, oliicę stołową , 
pom arańcze, cytryny  itd . po najtań­
szych ceuacb dzienavcb.

P a w e ł  C s a p l i t x k y  
(3275-2-5) w T r y e « e ie .

WIĘT DOTYCHCZAS NIEZRÓWNANY.
W .  M  A  A  G  E  R  A

ces. król. wyłącznie uprzywilejowany prawdziwy oczyszczony

T rai z wątroby miętusów
W  i l h e l m a  11 i i a g e r a  w  H i e d n i u ,

hndanv nrzez na i znakomitszych lekarzy a wskutek łatw ego traw ienia szczególniąj także dla dzieci polecony i zapisywany jako  
^ w / s t L T  n S s z ^ r n a b a t u r a l n i e i s z y  i najskuteczniejszy uznany środek przeciw cierp ieniom  p .ers . i p łuc, zołzom, hsza- 
najczystszy, najlepszy j  najnaniraoiiejszy '„ .łah ien inm  i t d Flaszka po 1 z łr . w moim składzie fabrycznym w W iedniu,
jom, wrzodom, wyrzutom skórnym, Or“” °łX ’Dnl “ ntek iO kłady’ towarów w państwie austr.: w KRAKOWIE J. Trauczyński, 
H eum arkt 3**) tudzież m a ,ą n ą  sprzeda, t o j w w  ^  w PODGÓRZU J . Skakal-
W. ^ d y k  F  Gralewski, K. Wiszniewski, E. ' ^ ' X i  F Reiss a p t : w BOLSZOWCACH M. Schenkelb.ch kup.; w B0RSZCZ0W IE 
sio apt.; w BARANOWIE J. Fraenkel kup„ w i tos)awski A Inlender apt.; w BRZEŻANACII W. Kordecki apt., J. Margulies. B.

C & tw . S K S S M f e Ł f  | .  a  O W - J J  M a o SŁ*w ,r . ^

SOWIE M. Kamil, E. ,i I -  n  ^ kup . we l W OW Ie ’p  Mikolasch, J . Beiser, S. Rucker, a p t .  H. Blumenteld. St.
kler, L. Kalmann, A. H. Weis#r, M. ^ n b o g e n  K K m  ż an o tU i, Leib Scheiclier kup.; w LUTOWISKACH M. Schmer-

 w— . o v a  I’x ie .U 'u  at t o n . :  w N O W Y M T A R G U  K. Laur kup.: w USWlLLlMlU

i jedynego fabrykanta Jana Hoffa wyciągu słodowego, nadworaego d o s t a ^  Tn ^  Ta'ntor 
\z\oh k sia ia t w Europie, w W iedniu, fab r

,ffu słodowego, naawomegu r kantor

i Skład  fabryczny: u rao en ,

O o n i e p i e n ł e  w y l e c z e n i a  :
H etzend .rf.pod  ;  , ,a d „ h „ i n . b ó l. p ien iow .

Szanowny Panie 
i zaflegmienie. Podczas _ 
stety bez żadnego skutku 
' w nocy jednostajny kaszel

me-
dnie

Hętzendort pou v v i e u u ,^  <(dd haniUł b6ie piersi 
ie! Od pięciu lat cierpie na tn ^ " ' ’i h możebnycb środków, ale 
as mojej choroby używałem wsze k ch ' bowiem we

“   ............. 1(?g ło w y  i niemogłem ani we ua.e
‘ • u',Ĉ l e m d n e i  godTi;7'sP(.kÓhiie soać To mnie, starca 75-letniego.^do 
osłabiło że niepodobna mi było kilka.kroków z r o b i ć ^  nadzieję abym wy-

• oiersi moie b y ł y  tak ociężałe, że krewni moi srr ey, Hoffa wyrobów słodo-
zdrowiał B ó g  wszechmogący natchnął mnie , a y cuki'erków, przyszedłem tak dalece do 
zdrowia r ,żvwanie leczniczego piwa zdrowia' ai„ iż teraz tak dobrze i zdro-
J l  ł i  E .idy ,n»i«r»y. k“ T  (l* t ” S .|S | | „ s « i Ib.ir. wyrob.n. P ™ , .

k i? r k ó w . ,  w * .  - - t r z e ż e n i e

„roby słodowe mają na etykietach dołączony 
y (popiersie

wynalazcy i pierwszego fabrykanta
W  nwalnvm kształcie, pod spodem cały podpis Jana  Hol

10 woreczków cu- 
Jan Artner.

SrE»t»«awB« . » ■ * * * •MVSHBaroK ^

NI A WIE Ch. Rath, Ch. Teitelbaum kup., w SLCZAWIE J  Zacher apt., j j  t spadkob D. Sennensieb, Karol Fr. Popowicz 
ne kup.; wTARNOPOLU F. Jamrogiewicz ap t^  A. BuchelL H Kaha apt. A- y  leszczyński kup., w TREMBOWLI St. Lipnicki apt. 
kup.; w TARNOWIE L. Chodacki ap t, H Wifimayer, W. Miildner & Co, ^kup ^  w ZAL0ŚCACH
w WIELICZCE Bruno Miczyński apt,; w WIŚNICZU J. K u b ie c k ie g o  wdowa^ . . Pw’ ŻURAWNIE L. Postępski apt.; w
M. D. Moszczysker kup.; w ZBARAŻU S.ndel-Segal kup.; w ZŁOCZOWIE J . kup , w 2740-4-12)
ŻYWCU A. Heczko i Dolecki, A Blumenthal apt.; w ŻÓŁKWI A. Dadlez apt.

*) Ostatniemi czasy napełnia kilka firm zwykły nieczyszczony tran ^ tu s ó w ”^  Tielem^uniknie^a^takiego omamienia upra- 
wać Publiczności, jako „Maagera* pf^.8ZCZ0"5r tra" * "nt/wdziwyih czyszczonym tranem miętusowym, które mają po-
szam uznać za prawdziwe tylko ^  AwĄi napehnone Ma ag  e ra  prawdsiw> n^zwa J a a g e r“ jest uwidocznioną,
wyższy znak ochronny i na których flaszkach, etykiecie, kapsh opisie . .Internationale Verbandstoff-Fabrik in Schatthausen , 

Y **) Tamże znajduje się także g ówny skład dla Autóyi-W ęgier r ^ e m m U -
.Sezodont-Fabrik Hall & Ruckel w Nowym Jorku fabryki warzywa Hartenstem «  uo. w unemnu

Holła)

Niże- 2 złr. nic się me posyła.
L i „  j  Trauczyński, W. Redyk. A. Siedlecki, E.

R n 7 'H ^ f^S M” ”nikkaw BROKACH wszystkie apteki; w DR0- 
BQCHNI ^ abłońgki; w CZERNIOWCAĆh  J . Golichowski, Bel-

K S S K  Kazimierzu;

p. Mikolasch, K. Bałłaban. 
M Y Ś L U  M. Kozłowski M

we LWOWIE S. Rucker, J. Beiser,

1 Wisłocki a p t.; v» ; '  NOWYM SĄCZU J. Grossbard kup. w Rynku ; w PRZE-
P. Mikolasch K. Bałłaban, apteki; w RZESZOWIE A. Karpiński

MYŚLU M. Kozłowski M. P c avtuqrZE K. Maresch, ap t, Aleksiewicz apt.;
ap t, Schaitter & V°'V^,eU w ŚbANISŁ\W OW IE Macura ap t, Kaczkowski, związek; w SANOKU Hochdorf kup.; w SrANISŁAWUta MUldner i Sp.; w TARNOPOLU
Z STRYJU D. j .  Nussenblatt . Sp^ w TARNÓW IŁ w l£  Ed_ Liszka a tek

w STRYJU
p  Jamrogiewicz^ bahane 
dalej we

'■ brnamm aoteka ■ w SUCZAW1E Ed. Liszka aptek ricz. hahane i Fleischmanna apteKa. w ou . . .
„ „ y . t k l c l .  r e n o m o w a n y c h  a p te U a e l .  K r a jó w ,c l .



UZAS i  Soboty 17 Grudnia 1831,
—om*

w łf f,w

Oi yyin,ilno Sinijcrii maszyny do szyn a .
z nowemi sam od zia ła jącem i aparatami 
i nowemi zupełnie, cicho pracującemi, 
żadnemu zużyciu niepodlegającemi pod­
stawami na kółkach, są najdoskonal- 
szemi i najlepiej działającemi maszyna­
mi do szycia tak dla użytku rodzinnego 
jak dla wszelkich przemysłowych ce­
lów i dlatego nadają się szczególniej

j*ko

praktyczne

n a

Dotychczasowa sprzed iż  blizko c z te * *  
r e c h  m i l i o n ó w  o r y g i n a l n y c h  
S i n g e r a  m a s z y n  do s z y c i a  —  
dowodzi więc najlepiej Ich zalety przed 
wszclkiemi innemi wyrobami. Sprzedaż 
na tygodniowe spłaty po 1  z l r .  w. a. 
bez żadnego podwyższenia ceny. Nauka 
szycia na maszynie darmo. Zupełne po­

ręczenie. (3237-2 4)

f  be Singer Manufacturing Company New-York w Krakowie ul. Floryańska 34.
N A K Ł A D E M

księgarni katolickiej Dra W ładys ława  Miłkowskiego w Krakowie
już wyszedł

K a l e n d a r z  K a t o l i c k i
KRAKOWSKI 

n a  r o k  P a ń s k i  1 § § 2
ozdobiony rycina kolorow ana przedstawiającą św. Anioła Stróża, drzewory­
tami, z papierem pargaminowym do pisania na nim kredą, a w dodatku jako pre­
mie bezpłatną pięknym kalendarzem biórkowym. (3023-6-8)

Cena egzemplarza 5 0  centów.
Na przesyłkę jednego lub dwóch egzemplarzy dopłacać trzeba 20 centów; 

przesyłka 24 egzemplarzy kosztuje tylko 36 centów.

Już wyszedł poAvszeehnie znany

Józefa Czecha Kalendarz Krakowski
na rok 1 8 8 2 .

(2945-7-)(Rok w y d a w n i c t w a  p i ę ć d z i e s i ą t y  p ierwszy) .
C e n a  5 0  c e n t ó w .

Do nabycia we wszystkich Księgarniach. — Główny sk ład  w Drukarni „CZASU“ w Krakowie
SSsr* n a d s y ł a j ą c y  l i a l e ż y t o ś ć  za jeden, lub więcćj Kalendarzy wprost w Drukarni „CZASU"

otrzym ują takow y franco.

f (3302-2 2)

W sobotę dnia 17 grudnia b. r. 
o godz. lOej zrana

w kościele 0 0 . Kapucynów  
odbędzie się

1 I §  z  a  §  w  i  ę  t  a
za spokój duszy ś. p.

Dra Franc. Nowakowskiego,
zmarłego dnia 19 listopada 

w Suchy,
na które wdowa pozostała z rodzinę za­

prasza Przyjaciół i Pobożuych.

#
(3332)

W sobotę d. 17 grudnia b. r.
o godz. Dej zrana

w kaplicy Różańcowej, p rzy  kościele 
0 0 . Dominikanów

odbędzie się

Nabożeństwo żałobne
Za duszę s. p.

P. ŻELEŃSKIEJ
na które Bractwo Różańcowe, jako za swą 
dobrodziejkę Krewnych, Znajomych i Sz 

Publiczność zaprasza.

w
Świeżo wyszła z druku nakładem 

księgarni Teodora  Paprockiego i Spół.
powieść współczesna w 2 tomach p. t.

J. I. Kraszewski  
S K A L O N A

2 tomy. Cena 2 zlr. 50 e. 
S k ł a d  g ł ó w n y  w k s i ę g a r n i  

St. Krzyżanowskiego w Krakowie.
[3248-1-3]

r

Magister farmacyi,
poszukuje dzierżawy apteki lub um ieszczenia jako  
magister. B liższa wiadomość Ł w o w  ulica P i e ­
k a r s k i e  1. 9 pod lit. J .  S .  (3324-1-3

t T f * v A n  który ukończył 4 k,as? si-mnazyalną z dobrym postę  
pein i życzy sobie wstąpić do apteki, znajdzie 
um ieszczenie jako praktykant w a p t e c e  Józefa  
Bilińskiego w D obczycach. (3323-1 3;

iii
ziemski

w zachodniej G alicyi, położony na 
dwóch gościńcach, 9 kilometrów od 
stacyi kolei Karola Ludwika, obsza­
ru 1000 morg., a mianowicie 456 m. 
pszennej ziemi, 450 m. lasu, z tego 
180 m. wysokopiennego, 72 m. słod­
kich łąk I. klasy, z budynkami mu- 
rowanemi zupełnie nowemi, z pra­
wem propinacyi, z inwentarzem ży­
wym i martwym, jest do sprzedania 
w całości lub folwarkami, a miano 

w icie:
Folwark I. 156 morg. ziemi ornej 

150 m. lasu, z tego 30 m. w yso­
kopiennego i 30 m. łąk; 

Folwark II. 200 m. ziemi ornej, 200 
m. lasu, z tego 150 m. wysoko­
piennego i 30 m. łąk;

Folwark III. 100 m. ornej ziemi 
100 m. lasu i 12 m. łąk. 

Grunta, łąki oraz lasy są w je ­
dnym kawałku bardzo dobrze sko­
masowane. Gospodarstwo od paru 
lat ujęte w płodozmian.

Bliższej wiadomości udziela I -
rzad dóbr Dąbrowicy, po 
czta" G rdÓ W . ’  (3328-1-

Spólka spożywcza
pod godłem  (3330-1-4)

y „ Z  nędzy do pieniędzy?!
w Krakowie ul. F loryańska Nr. 22 

poleca nowo otwarty sklep zaopatrzony we 
wszelkie korzenie za ia ’em wszystkie ś »ieże 
wiktuały, po najtańszych cen ich, odstępu­
jąc każdemu kupującemu w (tym sk'epie 
6%  zaraz przy zakupnie lub trż pr:y za­
k u p ie n iu  za 20 złr. otrzyma 1 złr. procentu. 
Zamówienia w miejscu lub na pro wint yę 
uskuteczni zaraz o^łataie i poleca się Szan. 
Publiczności. Spółka zakupuje masło sćry, 
jaja i dziczyznę za gotową zanłatę i upra­
sza o oferiy. B . N o w iń s k a .

A
5JHf
HA
!h!
I
If t

I

w i m i E n

Allgemeine Zeitung.
   —

1A
fuA
Sf
SivA
A
A

Grosses politiscLes Journal, die einzigo in der Osteneichisch-ungarischen Mo­
tâ  narchie c l r e i m a l  des T ages eischeinende Zeitung.

Die „V\ iencr Allgemeine Zeitungtt ist das reichballigste und in Folge ihrtr ^
■d eminentcn poiitischcn und gesellschaftlichen Verbindungen das bestinfoimirte Journal ^
H W ien s. Unbeugsame Ve.fassungstreue und liberale Gesinnung haben h r  iiach zwat - J*|

f l  zigmonatlichem Bestande die Rollc eines leitendes Organes dec M*jo itat der dcutsch- pó
A  liberalen Oppos lion verscbafft. ^
U  Das N I o r g e i i l f l a t l  cntbalt ausser gediegenen politlsdien und Fachamkeln ty
A  und einem Feuilleton, in dem die hervorragendsten Feder/i Deutschland* und Frank- A
^  reichs vertreten erscheinen, Telegramme aus alien W eltgegen d eu , zum Thiil auf ^
„  tlen eigens gemietheten Sperialdrabten. ^

Her voiLswiiihsfhaftlicl e Theil wird von aaerkannten Capacilaten des In- und H

Obwieszczenie. M  ist die y,Wiener Allgemeine Zeitong“ in der L a g e ,  ihreii Lesern in der Pr.vinz  
tT 12  Stunden fritter a ls a lie anderen Zeitungen diese Borse- und HandelsnachricLten, U

IwJ sn w ic  Hip w ir l t ia s to n  W p it -  nnd iinf.alereiiprnissfi y.n hipfpn J
in Ori- U

sowie die w ic ltigsten  W e lt-  und Localereignisse zu bieten.
Jjj *ui U l i t t a g b l a t t c  und S e c h g i i h r - A b e n d b l a t t c  erscheint je ein Ori- [||K a s a  O s z c z ę d n o ś c i  P o ­

w i a t o w a  w  W i e l i c z c e  u -  na . , „  , . , . , . ^ ~  ^
f l z i e l a ć  b ę d z i e  p o ż y c z k i  f i  ginal-Iloman von emem der bedeutendsten Iloman-SchnltsteJIer der Cegenwart. W ir  pi
t a k ż e  n a  w e k s l e .  (3247-1-3) u  , ? "” r Ji

B r .  L ip o w s k i ,
Prezes.

l i l Z K l

lH. fiihren hicr ais unsere Mitarbeiter auf diesem Gebiete nur die Namen H e l o t ,  dessen iH 

1          ” *WAi
f i

„F.eur-de-crimeu eben erselieint, P a u l  H e i s e ,  ( w o t t s e h o l l , W  i l b r a i l t l t  f j  
u. A. an, und bemerken, dass wir neueinlreteuden Abonnenten die bercits ersrhiene- 
ntn Foitzetsungen des laufenden Romanes gratis nachlieftrn.

Auf \ rcrltngen werden I’robenummern gratis versch ick t. (3249-1-3)

patento vane, różnych sistemów sngielskie, 
holenderskie r-raz prawdziwe (3331-1-12)

w I f a I i f a A M
na katdą miarę stopy, również wszelkie 
przybory do ślizgania w wielkim wyborze 

najtaniej w handlu pod firmą

ANDRZEJ SCHULTZ
Rynek Nr. 32 w Krakowie.

i t l i e s z k a n i e

HA
VA
U
f t

WA
A
ral
f t

Abonnements-Preise fiir Oesterreich-Ungarn:
]?Iit cinii ia l i^er V e is e n a i in g :

Fiir 1 M o n a t .....................................................................2 fl. 35 kr.
„ 3 Monate .  ................................................................7 fl. —  kr.

Mit zwcimalijęer l  erscndii i ig :
Fiir 1 M o n a t .....................................................................2 fl. 70 kr.

„ 3 M o n a te .....................................................................8 fl. —  kr.
Mit (Ireimaliger %ersendiiiig:

Fiir 1 M o n a t .....................................................................3 fl. —  kr.
„ 3 M o n a te .....................................................................9 fl. —  kr.

Si
u

H
W
N
H
MA
Wm e b l o w a n e

fk łalającc się z 5 pokoi, wielkiego salonu, 
przedpokoju, kuchni i pokoju dia kucharki
iett do wynajęcia zaraz na dwa lub trzy _________  ___ _ __ ______________________
miesiące. Wiadomość u poityera hoteli S I

p o d  R ó ż ą “ (3329)

Lt
V

FOLWARK
do dóbr plebańskich Wirchomla wiel­
ka należący, z prawem propinacyi, 
gruntami, młynem, tartakiem, past­
wiskiem i łąką, przy samej kolei 
Tarnowsko-Leluchowskiej, pomiędzy 
Piwniczną a Żegestowem położony, 
jest z wolnej ręki do wydzierżawie­
nia. Bliższej wiadomości udziela ks. 
proboszcz w M u s z y n i e  lub Dr. 
Stanisław Bartman c. k. Notaryusz 
w K r y n i c y .  (3290-3-3)

ZUPEŁNIE NIEPRZEMAKALNE
męźykowy i płaszcze pakłakowe z kapturem

z czystego styryjskiego pakłaku z wełny owczej, w kolorze szarym, brunatnym, czarnym
lub naturalnym. (2578-21 26)

Lekki płaszcz deszczowy z kapturem  ..................................
„ „ m y ś l iw s k i .............................................................................
„ mężykow  ........................................................................

Gruby „ ciepło w atow any..................................................................
Styryjskie sakko lub j u p k a ...................... ........................................... .....
Całe ubranie m ęzk ie .................................................. ......................................
Paletot damski modny bardzo gustowny  .................................m r nieprzemakalne kapelu**^ pakłakowe “NHl 
dla mężczyzn, kobiet lub d z i e c i ...................... .....  złr. 2 c. 50 do złr. 4.

Wszelkie gatunki pakłaku fabrycznego i chłopskiego, modnych materyj pakła-
kowych z czystej styryjskiej wełny owczej policzą najtaniej na metry lub w dowolnych
gotowych sukniach i dostarcza punktualnie za zaliczką poczt podpisany handel sukna 
________________________________Jan CUnztoerg w Ciadcn (w Sty ryj).

złr. 7 c. — 
10 „ 50 
12 „ —  
16 — 22 
10 — 18 
20 — 30 
10 -  20

Znaczne zniżenie ceny
(koksu!

Od dzisiejszego dnia sprzedajemy 
najlepszy koks z morawskich i pru­
skich węgli — p o  5 0  C C I ltń w  
l i c R t o l i t e r ,  czyli za c c t l l i f t l ’ 
p o  6 0  c e n t ó w .

Przy zakupnie większych ilości, 
z odwozem na kolej lub do domu.

Zarząd  Zakładu  gazowego
(3239-3-3) h o u r ,  l  o ss .  _______

Y a  ( w H i a z d k ę .
Zbiór pieśni z m nzyia  marszów wojska polskiego, 

wydanych pod tytułem:
„Wspomnienia r 1830—1831“

przez J. Iłoroszkicwicza. Dostać można ■■ w y ­
d a w c y  w e  L w o w i e ,  ulica Majerowska L. J 

za gotów kę: 
tekst z nutami . . .  2 złr. 80 ct.
tekst s a m .......................1 „ 20 „

Przy odbiorze dziecięciu egzemplarzy, jeden 
dodajo się jako  rabat. (3242-2-6)

O p n h q  w staiszym wicku, poszukuje o- 
UdUMCt bowią2ku jako bona lub do go­
spoda* stwa; zna przjtem  dokładnie kra-
wiecczyznę. Adres: Maryii Czechowska, 
plac Szczepański p;d Nr. 241 I. piętro w 
Kukowie. (3291 3-3)

Nauczyciel  muzyki
obeznany d klaunie ze sw< im łachem od 
lat kilkunastu, ud i la lsbcyj gry na forte­
pianie za umiarkowaną cenę. Adres: Iyna- 
cy Dobrzyński pod L 11 jrzy  ulicy św. 
An n y  w Krakowie. (3091-6-6)

P r a l i l y l i i t n l
zamiij cowy j i fr-ebnv jest do składu ma- 
-izyn do szycia / / .  K ie m e tz  w Krakowie 
Rynek Nr. 4 i.

Także potrzeba kuku m e c h a n i k ó w  
do pracown:. (3310 2 3)

Na wilię na drzewko
i óżiio ozdobne

P I E R N I K I  S A L O N O W E
w paczkach po 40, 30 i 20 c.

Uacek królewski jrzekladaay
1 zlr. 50 cent.

P a c z k a  p r z e k ł a d a n y c h  p i e r n i k ó w
z konfiturą za 50 cent.

C ałusków  30  za 25  c.
W FABRYCE PIERNIKÓW  

K . M  O Ł  Ę C K  I  JE U  O
w KRAKOWIE 

przy ulicy Brackiej, L. 158
istniejącej od przeszło 25-ciu lat.

(3316 2-3)

rumburskie, irlandzkie i bielefeldz- 
kie, bieliznę stołową, ręczniki, chu­
stki do nosa, shirtingi, dryle, oxfordy, 
muszliny, batysty, szlarki i wstawki 
haftowane. Koronki niciane i baweł­
niane, kaftaniki, pońcżochy, szkar- 
petki, gorsety zagraniczne, gotową 

damską i męską bieliznę i t. p. 
poleca handel pod f irmą:

J ó z e f  I t i t M l d
W KRAKOWIE. 

Zamówienia z prowincyi załatwia 
odwrotną pocztą.

Utrzymuje s z w a l n i ę  i pral ni ę  
wiedeńską. (3227-2-)

W ysyłam  opłat nic
brutto :

S a rd y n k i  m a ry n o w a n e  49/in ko faseczki 
1. 1 i 2 od złr. 2 40 —2 '5 0 ;

netto: (3206-4-5)
M id g a ły  słodkie 4 8/ l0 ko pierwszorzędni 
łr. G'20; R o d zy n k i 48/ln ko bez pestek 

najleps/e złr. 3 40; K a w ę  Ctylon 48/l0 ko 
N 1—5 złr. 8*90-7 ;  B ry n d z ę  jes enną 
4V,o ko dotkonałą tłr .  3*20; S ło n in ę  
grubą 43,4 ko świeżą pierwszorzędną złr. 
4 20; S zm alec  42/ l0 ko świeży i Liały la  
złr. 3*85; M iód  żółty 44/,0 ko w blaszsn. 
naczyniu złr. 2*4G—2*60; K a sz ta n y  4*/ln 
ko d u ‘e la  złr. 1 60—1 80; P o w id ła  4 ;,/10 
ko doskonale złr. 1 6 J—1*80; Ś liw  k i  su­
szona 47,„ ko wyborne złr. 2*20 — 2 3 0 ;  
O rzech y  4 8 10 ko włoskich złr. 1*80—210, 
laskowe duże 48/łn ko złr. 2 90; 4 ko d a ­
k ty l i  złr. 3*80; W in o g ro n a  4 7 , t- ko 
zdrowe i słodkie złr. 2*50—3; 1 ko fig 
s u łta n a c h  74 cent., wiankowych 32 ceni.

Tomasz  Gurowicz, Budapeszt .
Czcionkami Drukarni - Czasuu. Odpowiedzialny rządca Drukarni Jótef ŁaJcocimJci,


